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1 o mili rdów zł. na in 
Plan Inwestycyjny na rok bieżqcy p:rzewiduie -Pańslwowy -. 

Drugi etap odbudowy I I 
rok 1948, w porównaniu z 1947 rokiem, wynie
sie 19 procent. Ozna,;::za to, że nie tylko nie 
ma zwiększenia obciążenia dochodu społecz
nego w porównaniu z latami ubiegłymi, 9.le na 
odwrót - obserwujemy spadek tego obciąże
nia z 22,4 proc. w roku ubiegłJ!m do 20,4 proc. 

22 proc. Kwota przeznaczona na zakupy za
graniczne będzie pokryta głównie drogą clea· 
ringu, przy nieznacznych tylko zakupacll wol
nodewizowych. 

WARSZAWA (PAP) - 31 wsiedzenie Sej
mu Ustawodawczego w dniu 24 bm. otwurzył 
wicemarszałek Szw<:\be. Na lawach rządowych 
- obecni liczni członkowie rządu z premie
rem Cyrankiewiczem, wicepremierami Gomuł
k11 i Korzyckim oraz Marszałkiem Polski Zy
miernkirn na cze]<.?. Protokół z 36 posiedzenia 
został przyj-;ly, gdy:.G nie zgłoszono do niego 
zarzutów. 

Przewodmczący zaproponował uzupełnienie 
oorzddku dziennego pierwszym czytaniem .zą
dowego projektu ustawy o upoważni en i a rzą

' du do wydawania dekretów z mocą ustawy. 
Ponieważ nikt z posłów nie wyraził sprzec:wu, 
porządek dzienny ·zoslal uzupełniony. • 

Izba przystąpiła do pierwszego pun!,tu 
obrad, a mianowicie do pierwszego czytania, 
złożonego przez R<idę Państwa: projektu usla
wy o Samorządowym Funduszu Wyrównaw
czym. Proj~kt ustawy odesłan·o bez dyskusji 
do komisji organizacyjno - samorządowej Naz 
skarbo·.vo-budźetowej. 

szyło się' również na skutek wyscikoprocen- w roku bieżącym. 
towego wykonania piana w roku ubiegłym. Poseł Rapaczyński omawia )las•tępnie p~o· 
Mówca zajmuje 6ię przede wszy;;tkim '1\16- blem finansowania· planu: podkreślając kraio-

lizą wykonenia planu inwestycyjnego w ro- we środki, gwarantujące sfinansowanie planu, 
ku 1947 z pl,lnktu w:dzenia finansowego i rze- środki zagraniczne osiągną prawdopodobnie 
czowego. Plan ten zamknął się, po uwzqlętl- w roku 1947 - 87 milionów dolarów. Ponad
nicmiu podwyżek, .kwotą 116 miliardów tł. to ogromne znaczenie będą mialy dostawy ze 

Z czynników, jakie wpłynęły na wykonnnie Związku Radzieckiego, który zyskał sobie mia
planu, najistotniejszymi były: opóźnienie se- no najpewniejszego kontrahenta. 
zonu inwestycyjnego i klęski żywiołowe oraz Porównując nakłady płynące ze śrotlków fi
opóżnien.e dostaw zagranicznych. Czynmki te nansowycb krajowych i zagranicznych na 
spowodowaly niepełne wykonanie planu w n,e-1 przestrzeni ostatnich trzech lat, do_łdziemy do 
k~órycb dziedzinach, a szczególnie w dziedzi-1 wniosku, że na tle stale potężniejących roz
me budownictwa, miarów ogólnie inwes.towanych ikwot, ud.i1ał 

Pod względem finansowym pląn 4ostał wy- środków krajowych wybitnie wzrasta. Wynosi 
konany w blisko 100 procentach. ort kolejno 69 procent w 1946 roku, 84,6 proc. 

Większość braków i niedokładnośd w tlzie- w 1947 roku i 88,5 proc. w 1948 roku. 
dzinic 'planowanra, zaobserwowanych w toku Pod względem materialnym .pokrycie planu 
wvkon.an;a planu w roku 1947, stara oię U6U- dzieli się na dwie części - krajowa ·i zagra
nąć państwowy pla·n inwestycyjny na r. 1948. niczna. Pierwsza obejmuje 104 miliardy zl. 
Nominalna 15uma tego planu liamyka si"ę awo- tj. 78 procent ogółu środków :przeznaczonych 
t-ą 190.16 miliarda zJ. Realny wzrost planu M na materiały, druga zaś - 30 miliardów zł. ;tj. 

Niezwykle ważnym czynnikiem ;realizacji 
planu jest odpowiednie rozmieszczenie sił ro
boczych oraz wyszkolenie uzdolnionych fa
chowców. Czołowymi problemami w bieżą
cym roku są: przemysł, komunikacja, rolnic
two i budownictwo, na które kieruje się blisko 
90 procent ogółu nakładów. 

W przemyśle wysuwa się na czoło prze.my-.;! 
węglowy A13 miliardów 400 milionów zł), ener
getyczny (8 miliardów 300 milionów), hutniczy 
(8 miliardów 900 milionów) itd. 

Na komunikację wraz z łącznością, teglu
gą i portami preliminuje się 47,6 miliarda zł. 

Całość prac, związanych z produkcją wsi -
w oparciu o pomoc kredytową Państwa - 'Za
myka się kwotą 21,8 miliarda· zł. z głównym 
naciskiem na likwidację odłogów.. Duża część 
inwestycji wiejskich dokonywana jest poza 
płanęm. Są to prywatne inwestycje chłopów. 

Po przemówieniach szeregu posłów - plan 
inwest,-cyjny przyj~ty został w ~ierwsz"Ym i 
drugim czytaniu. 

vV drugim punkcie porządku -dziennego 
obrad przystąpiono do pierwszego czytaniu 
rządowego projektu ustawy o upoważni-::niu 
rządu do wydawania dekretów z mocą ustawy. 
Projekt ustawy ode5łano również bez dy'3ku-. 
sji d() ,komisji prawniczej .i regulaminowej. 

lnterpelacia -w spra~,ie 
losów y:!c or!zvw~ ~o!sk egi w Westfaln i Frarnc: flz!ś odpo_w~edź rr·fn. Modzelewskiego 

• • 1em1ec 
Izba przystąpiła nastęi>nie do 3-go pun:,tu 

porządku dziennego a mianowicie do sprawo
zdania komisji planu gospodarczego o projek
cie ustawy o państwowym planie inwestycyj
nym na rok 1948. Sprawozda'llie złożył poseł 
Rapaczyński (PPS). 

wpłynęła rnterpelar,:a, podpisana przez wszyst Interpelacj_a ta brzmi: kojona jest takimi próbami rozwiąza'nia pro-
Wicem~q;zal.ek ·szwalbe komunikuje, źe I niemieckiego J wy<:hodż.twa polskiego.. .I wypadlkow dokoła sprawy Niemiec i Zilllliepo 

ki-e kluby poselskie - w sprawie· problemu „Qpinia publiczna śledzi z uwagą r-OZwój blemu niemieckiego, które stanowić mogą 
n11!r·1~1tt1111w1n1, 11·t.111111111•:111t ml!ll!tl~!:ta1111:~11Mm1r1ul1!1~1111:11111H1111111.11.11111n11:111 11111111111111111111i1 'Mlll1~ · ·m111 u 111M'll 11J ,1 1 m ,,,,, 1„1 ,1 1n1 tl'l"fl11n1111 .111111111111u groźbę d'la sprawy bezpieczeństwa i pok-0j o 

Nota Rządu Polskiego 
Stanu USA Departamencie w ..., 

. WASZYNGTON. PAP. - Ambasador RP. Winiewicz złożył w Departa
mencie Stanu notę łlządu Polskiego, zawierającą tekst deklaraćji w sprawie 
Niemiec, uchwalonej na konferencji ministrów spraw zagranicznych Polski, 
Czechosłowacji i ,Tugosławii w Pradze. 

Państwowy plan inwestycyjny - stw;er
dza mówca - , związany jest integralnie 
z odbudową kraju, z zagospodarowaniem 
Ziem Odzyąkanych i z podniesieniem stopy 
życiowej. Toteż plan ten stal się wśród 
s.połooz-eństwa pol&kiego niezwykle popu
larny r- społeczeństwo poświęca planowa
niu inwestycyjnemu coraz więcej uwiigi, 
ze względu na objęcie plan-em nie tylko 
całości inwestycji sektora państwowego, 
ale i znacznej części spółdzielczego i po-
wę.inej części prywatnego. Zaufanie zwięk- Identyczne noty złożyli posłowie Czechosłowacji i Jugosławii. ...... ~.._,...._......_,...._....._,..._,...._...~ ...... ~ ..................... ..._... ....... .._,..._...~ ....... .._...~ ............................................ ....,. .... ~....,..._.,.~ .................. ._,. .... ~..._.,.._....._,. 
emokratyczny lront lu owy 

zyskał poparcie najszerszych mas ludowych Czechosłowacji 
PRAGA fłAP. - Z całej Czechosłowa· rzeniem nowego trcwztu narodowego. Członko- dowego partii polilycznych. 

c:jl napływają do Pragi wiadomości o wje pa'.tii socjal - demokratyczljlej przystąpią W odpowiedzi na list otwar.ty part-ii komu
pneb. iegU jednogodzinnego StraJ'kU ma- rcozywcnh1.ez do lokalnych kom1telOW ' wykonaw- nistycznej, socjal - demokraci czechoslowaccy 

powzięli uchwalę, w której wyrażają zgodę na 
nifestacyjnego, który odbył się we wto· Centralnv Ko"mi"tet Wykonał"czy partii so- podjęcie luoków, zmierzdjqcych do wzmocnie
rl!::k pomiędzy godz. 12 a 1-ą po połud· <:ja! - demokratycznej podkreślił, że obecny nia repubJlki i do zabezpieczenia dalszego spa 
niu. Strajk odb'.'' się w całkowitym spo- ' k~yzys rządowy winien być rozwiązany w spQ kojnego rozwoju kraju w kierunku, wiodącym 

ko ;,
1 

• r„ dk' sob parlamentarny na podstawie frontu naro- do socializmu. 
,-. I po „ą U· !!!m-------·--------------------------------'lł/ pn:emówieniach wygło zonych w 

~iasie strajku mówcy podkreślali konie
cr.no§ć jak najs::i:ybszego zakończenia 
kryzysu riądowego przez przyjęcie pro· 
gramu P,rcmiera Gottwalda. 

* 
PRAGA PAP. - Na terenie całej Czecho

słowacji tworzy się ob'ecnie komitety wy·ko
nawcze przy pomccy których zostanie powoła 
ny do żvcla nowy front narodowy w Czecho 
slowacji: · 

W skład komitetów wchodzą przedstawicie 
le ogólnokrajowych organizacji, wybitne oso
bistości i delegaci partii polityC711lych. 

PRAGA PAP. - Centralny Komitet Wyko-
- nawczy czechosłowackiej partii socjal - demo
kratycznej ogłosił, że postanowił przyjąć za
proszenie pmtii komunistycznej i t-0zpocząć 
rokowania z komunistaEi dla rozwiązania kry
zysu rządowego. 

.Centralny "Komitet Wykonawczy powziął 
decyzję, w myśl której ministrowie socjal ~ 
demokratyczni pozostać mają w rządzie. so~ 
cjal - doemob<!.ci wemią również udział w pra 
caflh K"<>mii-tetu ·~~~ 1lod ulwo· 

·-„ ,. 
JEROZOLIMA, PAP. Przywodt!'a partyzan 

tów arabsl;;ich Aqdul Kader Husseini ' przyjął 
na siebie odpowiedzialność za spowodowanie 
niedzielnej eksplozji na ulicy Ben Jehuda w 
Jerozolimie. Oświadczyl on, iż by.ł to odwet 
Zi. żyidowft; Z-illllM!łł bembo.wł' W X:a.tftMh • (m• 

w 

Jerolołimie 
--...... 

chodni.a dzielnic-a Jerozolimy) podczas którego 
zginęło 6 Arabów a 32 eostało rannych. Orga 
nizacja żydowska Haganah tWierdzi, że mufti 
Jerozolimy nakazał telegraficznie z Egiptu 
Abdullowi Kade• Husseiul :doienie tego O· 
świadczenia ze względów ti\kły~ 

wego rozwoju cywilizacyjnego Europy. W 
szczególności budzić musi zaniepokojenie 
plan stworzenia państwa zachodnio-niemiec
kiiego i sprzeczny z zobowiązaniami sojuszni
ćzymi system patronowania w Niemczech źy
wlioł-0m nazistowskim l grupom monopolistycz 
nym oraz stwarzanie warunków, sprzY'Jają
cych kh dążeniom rewizjonisty•CZ!Jlym przeciw 
państwom sło0wiańsklm. 

2. Opimia publiczna żywo i11oteresuje się 
losem wychodżtwa po_lskiego zagranicą, w 
szczególności eaś we Francji, gdzie ostatnio 
organizacje polskie były nar·ażone na szykany 
i .represje . 

Wobec powyższego nfżej podpisani mają 
zasz:.zyt zwrócić ąię do Ministra Spraw Zagra 
nicznych z zapytaniem: 

1. Jakie kroki rnąd czy.ni, aby zabezpie
czyć interes Polski i trwały pokój w Europie, 
"N z~iązku z ostatnimi poczynaniami na are
nie międzynarodowej w sprawie niemieckiej. 

2. Jąkie kroki rząd poczyn?ł, celem przy
spieszehia r~patriacji wycbodżców, w szcze· 
qólności Polaków westfalski ~h do Polski orae 
celem zabezpieczenia normalnych warunków 
rozwojowych większym skupieniom polskim 
na obczyźnie, szczególnie zaś skupieniu pol
skiemu we Francji, które wniosło .tak chlub
ny wkład do walki wyzwoleńczej narodu fran 
cuskiego. 

Następują podpisy przedstawicieli wseys
tkich klubów. Wi :emarszałek Szwalb-e zapo
wiedział, iż minister Modzelewski udzieli na 
te interpelacje odpowiedzi w dniu następnym. 
łll tllł li l ,l tilłlł l lttl !M I 111II~111111 I l' UI l td Iii LI' f , nl ! l l l ', l " ł I 11 I.I 

Rokowania handlowe 
pols!ło- ]ugosłow ańskle 

WARSZAWA PAP. - Dnia 24 bm. 
przybyła do Warszawy 1 O-osobowa de
legacja handlowa rządu jugosłowiań
skiego pod przewodnictwem wicemini
stra handlu zagranicznego Jugosławii p. 
Branko Zlatarica. 

Delegacja ma na celu przeprowadze
nie rokowań o zawarcie układu handlo
wego o wymianie tówarówej na rok 
1948 w ramach podpisanej w Warsza
wie w maju 1947 r. 5-łetniej umowy gos
podarczej pomiędzy obu ząl'zyjaźnio
nymi kłajamł. 
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A ·w śl ~I '!!~o~!~j~~wy~ kt~•~!'!!!!..I O i . Y 
od-bywają, ,podkreśHło przybycie rządu, z pre- ' , 
mierem Cyrankicwi<:zem i marszałkiem Zy- . stvf erdza znany ~ubi cysta ameryl<ańSkG Walter L~ PID811 mierskim ·na czele. I' 

O ile sejm .poprzedni b y ł se jmem roboczym NOWY JORK PAP. - Omawiając aktual- ostrzega społeczeństwo amerykafiskie przed I Kaidy myślący ~erykanif! zaniepok_ojony 
o tyle 6e.>ja obecna jest raczej podsumowa- n~ 11:agadniMia polityki za1ranicznej Stanó;v utrzymamem dotychczaso'w-e lirii politycznej· je;;t 1ro.acznie bardue1 za~nqaz?'V:a~~~ się .sta 
niem, jest oceną wyniJ, ów ciężkiej pmcy, apa Z1ednoczon ych, znany publicysta ameryk an- Nie chodzi tu tylko - zdaniem Lippmanna now ZJedno~~onych w ca.yin swiecte. w Niem 
ratu gospo~arczego, jest oceną j ej owoców. I ski \Valter Lipnmann w arrvkule oonbli.kowa~ 'O odstraszające kosztv n0Ltyk1 interv ''! '1 ~yj- czech: GreCJl: na całyn;i srodkowyn: w.scho-

Sesję obecną można by nazwać sejmem hi- nym na łamach „New York .Herald Tr:bune nej, obciążającej obywateli amerykańskitli dzie i w Clun~ch, gdyz w rezullacie plerw-
storii planu inwestycyjnego. Tek sprnwozdaw- , _ •. „ ._,.,,__.--~u .„ .u.,,..., szych pociynan Departamentu ~tanu_ w tym 

kierunku powstają nowe zobowiązania, wyma 
ca jak p-oseł górnik Szczęśniak, jak tęż i wszy Al ' . . b·1 ~"1»·· s"itW' ·~e I gające nowych oiiar pieniężnych i zbrQjeń. scy inni, omawiając istotę tegorocz,nego pla- :~~r ft'i'S &'la ~u ~ tmi szo1ua \Ulf @'ł ~ 
nu, 6ięgali okiem Wtitecz, ocen i ając poprzed- ·~mr:., ~ ;i~) M J "' . 't\'I iiU wL I', '... . Amerykaiiska polityka zagqm1czna 1manga-
nie lata i poprzednie plany. • • _ a~ e • A _. n ~ . ~ . żowała się zbyt daleko i. nie może się już co-

Wiele możnaby mówić, .patrząc w karty 11:1 „~ . mr;ien · ~ SUOClVS!ffSC r:i- ee a nni· nf1m! ett{~~ fnąć bez zrobienia ustę?stw lub kompromi-
planu. Wiele te·i: mówili o n im nasi posłow i e. T • • •• ' • • "° • j .sów Doktryna Trumana jak mogli _ już stwjer 
Mówili w ciagu d}ug ' r>go dn'a obpd S"jmu i MOSK\VA PAP. - Na llroczvstei akademu I czneqo w tym rowmez ambasador R. P. w Mo d .. A , . b ł . k k' 
nia wyczerp;ii ·e~a't~ -

1 

n - ! z okazji 30-lecia Armij Radziec.kiej w pon{e. skwie Marian Naszkowski oraz pr'ledstawiciel zil~ mekry;-.an:ed Y a pdi~łrwsdzymt ~ro _1em
5

taw 
- ' · . . · - · ' ; i t b d . „, , --ki po 1tvce, tora oprawa z1 a o ego, ze -!Motywem k t-Orv prz ~lii· iał z przemówie11 dz•ałek vrieczorem w Teatrze WieJt-im w Mo I m.n.s ra 0 ronv nara owe i marsz . .uvm. e1~ . e z' · d t 'ły b d d · l · 

· 1 • • - • ~ , • • ' • ' ł p • w· k -k. · ny Je noczone s rac1 swo o ę z1a ama. 
wszystkich po-słów - by/o zauiar:zie do plarn.r. skwie obecni byli generaliss'mllD Sta1in, w:ce- gap gene:a. rus - .. 1 ę~ ow~ 1· 

30 1 
. A . Nie zastanawiając ~ię nad koneskwencjami; w · · h l . h · · · t· · d · . . . . rzemow1-eme posw1ęcone - eclU rnui . . . . ,,. rdo~1nyc -~ ov:acd, rotznvm1 argunmn a~1 ko: premier 1 mimster spraw 2agran1cznych Mo- Radzie-::k'.ej wvgłosił minister sił zbrojnych ofiar.owano roznym narado~ pom

1
oc,. ktora sta 

CHO Zl '1 po~.ow1e o ego sa.meg'.J wmos .u. lotow: przewodnicwcy Prezydium Rudy Naj- ZSRR E łr ; ła s;ę pretekstem do ządama da szei pomocy. 
plµn inweslycy jny na rok 1948 jest realny. wyżs~e i· 5zwernik ;e'cretarz KC WKP(b) zci.~ 'p marsz; . u /an.n; B , . "d t Straciwszy swobodę d·ziałania s. tany Zjedno-Ka t i t ·h · ; y 'd fil. ńn · ~ - · · ' · · ' - o przernow1emu mm. ,u.gamna u czy ano . , . . ' At 1 Th r Y . µa.p, e.ru. c ,11 ą, zyc.em. ~az ".1 cy~; · ·_ ; now, wi:epremierzy marsz. Woros'lyłow, Be- wśród ciągłych oklasków phsmo dziękczynne CZ'O?e .muszą się angaz?w~c w. enac 1• e. e 
swe .poikr}cie 1. \\ n.eJ .znaidu]ą po.uy .. ,e na I ria, ' Malenkow, Mikojan Kaganowicz oraz po mieszkańców Moskwy do ge-neralissimusa Sta rame i u boku Czang-Kai-SzeKa. 
6

ze ~nt~ .P~,z;~cJ~· . _ ; . , . . d- 1 zostali rzłonkowie. B'.ura Poiityc11:nego i sekre lina jako organizatora ws·zystkich zwycięstw W rezultacie Departament Stanu i jego kle· 
k ha. 

0
;_c ,Lhr, 1~\l~ n .a , ~:i ~ra~i 51j ~a sra d tarze KC. WKP(b). kierownicy moskiewskiej l Związku Radzieckiego i jego armi~. Po części 1 rownicy tRk są zajl}('i skomplikowanymi skut-

,~~· v::·;--snyc. ~t , ra i?wr.. r·:.~ ac _ z r&e I organirncji partyjnej i rady· miejskiej oraz I oficjalne] demonstrowany był nowy film: i kami swojej pn1:1yki interw•mcyjl\ej, że 11ie 6 '-:~:ofo ~" ipai.1] wo·\\yc :. ~PJ'."~~w h po a o- marszałkow:e ZNiązku Radzieckiego. Vv lo- „Armia Radziecka na straży pdkoju': i odbył I mają już czasu zas:aco'\vić się n<ii tym, \'! ja· 
'W!d '-.

1
'. z ro~1 1.c 1 opernc3i i\L-.?".Yc • ohszcdzlę- żach zasi~dli czlonkov; ie korpllsu dyplomaty- sie w' elki koncert. ki Sl. osób wyjść ze ślepego zaułka. 

nos~1 w JeJ nowo-czesnym u 1ęc1u, z al).. u ·~.._....,...,..,."US'"~...,........,.......,......,......,.~.....,...._.,.~~~~."Cr~....,.....,.....,.....v~ ........ "11119"...,.....,.~~.......,.~ ...... ~...,...""ll'&Jll""....,..~~....,....,..~~...,..""'3111" 
państwowego itp. 

Ta realność planu jest włnśnie główną i 
największą jego zaletą. · 

Podstawą >Siły •Planu na rok 1948 je-st jego 
szeroki .· zas:ęg. Obejmuje on trzv czwarte 

• w 
wszyst.kicl1 inwestycji,. dokonyvrnnych w kra- Wyrok w procesie przemysłowców niemieckich z Pabian!c ::apadnie. w dniu jutrzejszym.• 
życia g.ospodarczcgo kra i ii, nadaje mu kicru· W dniu w'czorajszyrn w procesie p-rzemy- a ci, ::o tzostaliby -- byliby zepchni~c: na naj V( ciąży specjalną dietę awitaminową, aby 
ju. Obejmuje więc w ten spo·sób całokształt · I . 
nek, regul1.fje jego rozwój. s~owców niemieckich z Lohman-~e1 ·~~ w .Fa niższy sz~zebe~ ~p•>h;1:zuy, 1 ie.~ szkół, b'blio- spowodcwać jak najwięksll'.ą ilość _poronień. 

w ramach jezo znajduje się nie tylko han biamcach zeznawał bieg,ły prof. Naciaw Ja- 1 tek~ teatrow, km 1tj). Poza tym niedozwolC'r.e były małżenslwa d!a 
del paf,stwowy i S"lółd?.;ck zy , łecz znaczna sirzębr,wski z Uniwersyte~u. Łodz;{;eqo, dy_- . Następnie prof. ja5tr;:r,howski szc:zeg:lłowo mężczyzn p_oniżej 28 lat,. a C.la k?biet p_oniż~j 
część sektora prywat.nC'go. rektor Departamentu w Mm1stentw·~ ŻegbgJ. cmówił organizację gosnodarki niemi.e{;kiei. 2() lat. \\Taz;:iym czynmk1en. wymszczema bio 

Plan na r.ok 1946 obejmował natomiast za· _Prof. .Jastrzębows d ~1ć;wi! .<! f'.> it7 •. e gos- której odłamy stanowił~ administracja oku-1 łog~cz~ego narod~ po~~kiego był równie~ u-
l d · 6 'l · · . t ·· pa:.1arcze1 okmianta, ktora sc1sle łąc.zyła slę' powanych teren:S v. oraz instvtucje 0 cha!ak myslme prze? Niemcow s·zerzony alkoholizm. 
e wie O procent ago nei sumy rnwes Y~J I z polityką zawładnięcia Europą Btegły nil. terze samorna.cbwvm. Uptawrrienia. .Niemcó1v PrQkurator: Czy oskarz·en1' ki'erO\"ni'cy n1·e kra;owvch, a plan na 1947 - dwte trzecie. , d . d k · · ·d ł · k' h ' J k. · ·. t t ~h ł · ? _ o . · . n po ~taw1e o um ento""• ze ?.:ro e . U.1 ~.Jaer ·;;:- w stosunku do i:'ola!Ców były wyjątkowe i mier:dego p~zeds1ęb101otwa działali w ramach 
. a 12 JC<S sen-s y.... 5 ow' znac~3ą on/, i innyrh wykazał zoro~lruc. ll zało.1:eu1ćl Nie. niezależne od pe}i;lonych prz•}Z nich funkcji. zbrotlniczego planu? 
ze gos?odarka planowa .w na <:zym. kraju z_da . a m:ec w stosunku do krajów potlbitv<.:'•. b . . 
egzam1.1'. a cyfry ?Ian? i;iweslycy 3m:g9 m:iv: $ Na terenach nc:wdni : h Polski, - włącza- Dlate~o . ezkarn1e uchodziły im wszyst!rie Bieqły: Vl/'szyscy działali w ramach planu 
? tym, Jak .. ręce 1. n;ozg1 nas~ych ~0001?:~0~·1 nych do' Rzes.z·i. miał t.yć si ·.'forzony obszar zborlme. gc:tspodarczego Niemie~. niczym nie ~óżniU 
1 ~aszyc.h k1erowni~o~. ~prnw , ały t-~,n 

1 
s~.,a. ·~zl.: roln iczy, w kló.-ym ~O procent ludno~ci prac.c· Niemcy prowadzili gospodatkę rabunkową się od innych funkcjonariuszy zbrodniczego 

wie zan~edbany ugor, Je.kim. był na~- .cru .• wy wałoby w rolni~:·.l i ·'.' , a 50 prnce,1 t w inny :h 60 procent urządzeń wszelkiego rod·zaju ule- reż:mu . . 
dobywa}ą.c z me.g? coraz kpszy plon. zawo ~lach. Te '1>rC'nv mi:lły óyr cal:lrnwicie za gało zniszczeniu. Po zamknięciu przewritlu sądowego glos 

\Vłasc1wym zrodlem ~la.nu tego~ocznego , lmlnione przez Niumców, a Po!acv ::zc;5ciowt• Wedł.ug planów już na o!-.res po\~Ojen;i.y zabrał prokurator Lewińs~i. Podkreślił on, że 
je~t plan przeszło~·oczny 1 17go . wv.rnhame . j zatrudnieni w ~:.:e: 5zv, czeia:ic'\'O wyniszczeni, naturalnie w wypadku, nyyc1ęstwa N1emcow proce• ten dowodzi zbrodni gospodarczych 
Mm~o klęsk .zy\v10ł?"".Y~h 1 _' I kliM.at~cz.nvch: ,_..,,,_ ..... ,,..,,~ _,,.,~----=--'""'ir,.....,• l:.~Tap~ . przymu.so~y~ Pola ko~ ?;asJ.o;o:vanopy, okupanta wobec Pols1d 
1ak1e nawied.z1N"kraJ, n\1mo nagłl'.'go- ·1 ruespra Il „ I ku. „ 3ako mstytuciQ trwałą. Po'!acy 'fu"M1el1by pra Naśtępnie zabrał głos prokurator Bronow- - · 
wiedliwego ob- ' ęcia clo s• w zagran'cznvch M!1 ~S I ~'Rll cować od ·16 do 50 roku życia skoszarowani, s}.:i, który na podstawie zeznań świadków i 
wartości 21 miliardów zł„ mlnn . poważn.ej: , , • "I:! ·:,,. '·~ ""·· • ""' :" „ ,"f} jak produktywne zwiel'Zęla, • prz.e,,:„du sądowego pa'·rę &lił svlwetki oska,iio . 

• zwyżki cen •lDW<>rÓW'. 'linw.estycyjDYcp. i ro)Joi;i~ ie Słfła .. eJ~I · wosc l • ' Prokurator: jajfa była poll yka dep(lpl?la- nyr-h ria tle zakładów Lohmdn-Werke w 'Pa-
zny, wykonany został fmansawo · w stu pro- cyjna okupanta? brnn:cach. 
centach. . . . , . BERU, r. PAP. Z Hanoveru don os·zą, że Biegly: Z inicjatywy młodych lekar'ly I ·w pok w tym procesie będzie ogłoszony 

To w ykoname planu rn-s!uzy Io w pcln t n i sąd den:izifikacyjny w Bensfcld-D0rnelitz sli a niemieckich zastosowa.'lo dla kobiet ools:.:irh w czwai'lek 
nazwę rekordowego, w myśl słÓ'.V sprawozcra- zał or Artura r.uetta. ministra zdrowia . w · 
wcy sejmowego. . rządzie naroC.owo-socja:istyc·rnym, ii:iicjatora 

Wykonapiem tegorocznego planu zako11czy ustawodawstwa steryl1«1cy•n ngo tv1 rn 1.a 
my drugi etap trzylatki. Jej wyniki zaważ'! gr·zywnę \v wysokości :30 tyr,., zn>d:1k0Nana, 
więc na roku o~tatn:m, tak, jak W'Yn iki roku. nastęnn'e do -10 tys. ma~ek niemieckich. Jako r 
1947 :::a ważyły n'I plan;e obecnym. Tak więc 

1
, minister 1drowia Guett opracował ~zereg u

plrn ten jest kluczowym i podstawowym o~- staw narc:rtov;o-soc)al!styr:zn.Ych m. mn. usta- 1 niwem wykohania pla;:iu trzyletniego, jest z:i· l' w~ o zab.ijani.u dzieci _c1erp1ącyc~ na chorcby I 
powicdzią podn'esicn'1 ~t1Jpy życ'ow1>.i. dzte<lziczne i ustawę o steryllza<:ji. . 

W dniu 23 bm. zmarł nagle nasz dlu :;:oletni pracownik i kol()ga. 

ś. t p. 

Pogrzeb odbędzie siq w środę dnia 25 hm. o godz. l 5-ej z kaplicy Starego 
Cmentarza Katolickjego przy ulicy Ogrodowej o czym zawiadamiają 

ZARZĄD i RADA ZAKŁADOWA 
Powszechnej Spółdzielni Spożywców w Łol1zl 

I 

Zonie Zmarłego, 

ś. t P·, 

ZAIKIRZElł'SH.I 
INŻYNIER-ARCHITEKT 

zmar~ dnia 23 lutego 1948 r. przeżywszy lat 40 
Pogrzeb odbędzie się dn. 25 lutego br. o gcdz. 12, z kaplicy przedpogrze

bowej Starego Cmentarza Rzymsko-Katolickiego ul. Ogrodowa 39. Na smut
ny ten obrzęd zaprasza przyjaciół ZONA i RODZINA 

'.łO 1 derwisze starając się prześcignąć jeden 
drugiego, krzyczeli i lamentowali tai: · 
głośno, że Allach chyba rozkazał amo 
łom zamknąć okna w swoich pałar:ac.h, 
z obawy przed ogłuchnięciem. i<"oza 
zaś obgryzała topolowy kołek i becz':l· 

- A gdzież jest majątek, jaki ot. ;:y
maliście w soadk.u? 

- Zamieni.liśmy wszystko na :::-1ie11 ią~ 
dze. Wszak trzeba płacjć tym co piszą 
skargi oraz tym, którzy skargi te przyJ
mują, następnie trzeba płacić stra;'.ni
kom oraz. 'wielu innym. 
Łysy nagle zerwał się c miejsca ! po 

biegł na spotkanie brudnego, bosego 
derwisza w szpiczastej czapce z c:a:·
nym, wyżłobionym u boku melon9m. 

- Pomódl się, święty człowieku! Po· 
módl się, aby, sąd wypadl na moją ko
rzyść! 

Derwisz wzią1 pieniądze i zaczął się 
modlić. I za każdym razem, gdy wypo
wiadał końcowe słowa modlitwy, ~·;s·; 
wrzucał do melona nową monetę i zrnu 
szał go, by wszvstko Qowtarzał od no 
wa. 

Brodaty z niepokojem podn'ósl sii~ i 
zaczął kogoś wypatrywać w tłumie. Po 
długich poszukiwaniach zauważyl dru
giego derwisza, . jeszcze· bardziej brud 
nego i obdartego, a więc teszcz~ bar·· 
dziej. świątobliweg~ , Ten derwisz zażą 
dał dużo pieniędzy, ·brodaty zaczął się 
targować, ale derwisz zakrzątnął się i 
wydostał ze swojej czapki całą g:irśc 
olbrzyryiich wszy: wówczas brodaty prz2 
konał się ostatecznie o jego święt0ści 
i przystał na żądaną cenę. 

Spoglądając z triumfem na swe~:io 
młodszego brata, odliczał pi.eniądze 
Derwisz opuścił się na kolana i zaczął 
głośno ~ię modlić, przy czym jego base 
'vvy głos zagłuszał cienki głos pierws7·3 
go derwisza. Wtedy łysy zanieooko'ł 
się, dodał pieniędzy swojemu derwi
szowi, a brodaty swojemu i obaj 

' ła żałośnie i przeciągle. 
Łysy rzucił jej pół wiązki kqniczyn':, 

alą brodaty krzyknął: 
- Zabierz swoją brudną, śmi9r\.ilą

cą koniczynę od mojej kozy! - Odrzu
cił koniczynę daleko no stronę i post~· 
wił prząd kozą garnek z otrębami. 

- Nie! - ze złością zawołał ł/Sy' 
brat. - Moja koza nie będzie żarł '3 j 
twoich otrębów! 

Garnek pofrunął w ślad za konic?yr.ą . l 
potłukł się, otręby zmieszały się z p:·zy I 
drożnym pyłem, a bracia we wścieKJy•rn I 
uścisku tarzali się po ziemi, obrzuca:ąc I 
się w~ajemnie uderzeniami i przekleó· j 
s;wami. I 

- Dwóch głupców się bije, dwóch o- ' 
szustów się modli, a koza tymc:t.asem 
zdechła z gło.du - odezwał się, kiwa 
jąc głową Chodża NasrPd;n. - Ech, 
wy boqobojni i miłujący się bracia, -
spójrzcie no tu! Allach po ·swojemu roz 
sądził wasz spór i zabrał kozę d·:) sie
biel 

Opamiętawszy się bracia odeszli je
den od drugiego i długo st11li z pokrwa 
wianymi twarzami, przyglądając się zde 
chłej kozie. Wreszcie łysy powiedział: 

- Trzeba ściągnąć skórę. 

m. c. n.) 
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„f uh·rer" hitlerowskiej propagandy_ przed sądem 
JaJi Otto Dielrich „robil°' wojnę w niemieckien prasie 

(Od specjalneąo horespondenta nGłosu ROIJ;otniczeqo 0 } 

NORYMBERGA w Iucym · 
· . . . 

fodzillł dl . . . . . ' . · 
" oina prze.i Hitlera była JUZ dawno !)ostai-

. , w 0 eglo.sc1 dziesięcrn krok0w o<le nowiona, a wszelkie przygotowa:nia do niej po• 

O:n e'. wyglądaiąc z .drugiego rzędu lawy czynione. Hitiler, jak wiadomo, lękał się 1ty1ko 

-0„ka;zouych eouad. siwą głową 6iedzącego 
J'ednego tego mianoiwkie „_.by Beck nie pzy· 

przed nim We1zsai:rkera By' \ · · 
· . ' ' · · . ' 

1 • . ,, · • . ' v rne·naganme Jął proponowanych warumkow. Hitler chc-:a. 

l(,o.ionym, c,emnym garniturze, o slaranaie wojny i dążył do niej za w.sze.!lk:ą cenę. Jes·t 

iaw;ąza.ny:11 kra;:r.a{'le, tak zresztą, jak i wszy- to fakt wieiJoikrotnie ju?: stwierdzony w czasie 

.cy „gendeman. z hillerowsk1ego minis~er- pro(;esów 111orymberskich. Tymczaisem jerinak 

~~wa. spraw zayranicznyph, zajmujący az dwie 
Dietrich prób0"va.ł wciąż jeszcze z niemiem1ł 

u.g-ie łav~y przed trybunałem wojskowym obłudą przerzucić w praJSie niemieokiej odpo· 

w Norymb-rdze. 
. d . 1 . • b 1 - p 1 • • 

wie zmnosc za wy uc1 WOJ!llY na o .• mrnw. 

Ten pien'li;zy od wejśc,a, o chvtrze b'eqa- Dnia 25 sierpnia praisa i;iiemiecka o<trzymała od · 

j~cych -ocz.ach. i zaciśJL1ętvch ustach: na którym Dietricha na,stępującą dyrektywę: 

~upiłem swoją uwagę, był Dietrich. 
p olska 1 Gdańsk pozostają na czele zayud· 

Otto Dietrich, Reichspr~s·sechef hitlerow-
nień. Należy uwydatnić na· pierw~:-;ych 

f'kiego państwa, którego nazwis.ko cfobrze było 
stronach gazet przygotowania woj3kowe 

z.n~e d7.iennikarzom całej Euro.py; człowiek, 
Pol-ski, traktując je, jako zamiar agre~ji w $tO· 

k~'.Y. przez szc:reg lat używał prasy niem:ec- sun.ku do Niemiec. Urządzenia obronne, luda· 

klej ;ako narzedzia wyrafinowune}, h11J ~row-
wane przez Polaków na grUJlicy, .należy przed· 

!Sklej propagandy i bronił przy jej p:imocy stawić jako pozycje wyjściowe dla planowa• 

WSJy•Udch, dokonywanych przez żotd.aków 
nego ataku. Pisać dużo o aktach !~rroru 

Hitlera" aktów gwałtu na bezbromnej ludno- i o hermetycznym o<lcięciu Gdańska przez Pol· 

; ,_ h k · · 1'ragment ławy oskarzonycn w Norymberdze w procesu: nltle1owsK1cn aygnizarzy, z mmi· 
„c1 o:r..upowanvc raJOW. . 

skę od wszelkit:h dostaw żywności". 

sterslwa spraw zagraniczn. 1-szy od lr?Wej na dolnej lawie - Ernest von Weizsa-2cker (do 

O 
tto. Cielrich był. wiernym uczniem Hitlera. 
Hitler odwza1emmał się swemu słuzalcowi 
i darzył go wielkim zaufaniem. W <;.p'o!cjaJ

Jti• wydanym, jeszcze w ro.ku 1934, La.rządze· 

!!;u wszy.stj::ie agencje prasowe, dzienn'.ki, -wy
d'Z'\aly prasowe instytucji hillerows'.<kh zcsta
ły J>Odpon:ądkowane Dietrichowi. „Jalo nef 
mojej pra€y - wyraził się Hi.tler - jest 0n 
na iV.:yższą insta.ncją dla wny1stkich !'llb~ikacJi 
prasowych par•tii i organi:iacji party jnyc!1". 

Z byt wiele czasu i miejsca zajęłoby tu na· 
ś·,~ie~lenie działalności osobnika, którego 
Widziiałem tuz przed sobą. Przypomniałem 

1io4'!e, IPa•trząc na jego nieciekawą, powiedział
bym rprzeciętną twarz, w&iystko to, co na kró.t
„ rcl'rzed W?joną i w czasie jej trwania wypisy-

' .. „Voelk1s<.:he Beobachter", co ogłaszał „Da>S 
Reich", jakich środków, jakich sposobów, jakiej 
tmoizny propagan<lowej używano, a!:>y utriy-

: Niemców w tym przekonaniu, :i.3 wszyst
AJ, co czyni ich „Fuehrer", jest słuszne 1 ce
lowe. 

W śród dokumentów, jakie w związku 
z oc;obą Diet;i<;ha przejrzałem w Norym
berdze, zwroc1łem uwagę na te, IC'.óre 

bezpośrednio dotyczyły wypadków, papr?edza
jących wybuch wojny; zaboru Czechoslow;rcji 

J napadu na Polskę. Prasa niemiecka musiała 
odegrać powa.Zną rolę w przygotowan:u naro
du JJ.iemiockiego do zbliżających się wydarzeń. 
Przygotowanie prasy bylo wdaniem Dtetrkha, 
który O];!racował szereg dyrektyw dla dzienni
ków niemieckich. Dyrektywy te dla dzienni
lca „Voelkischer Beobachter" głosiły, co na
gtępuje: 

„W lutym 1939 roku należy publlkować 

w prasie artykuły pod naJStępującymi tytuła

mi: „Czesi terroryzują volksdeutschów i wtrą

cają ich do wjęzie.nia" 1 „Ostrzeliwa:11e volks

deutschów przez żandarmerię czes'iq"; „Ni

~ozenie niemieckich domów- pr27z cze;;ki 
f _ 'n"; ,,Koncentracja czeskich wojsk :u grnni

~ Sudetów". 

roku 1945 ambasador niemiecki w Watykanie); J-szy w górnym rzędzie - Otto Dietrich, p isać dużo„. 
Reichspressechef. Drugi na prawo od Dietricha - b. generał SS, Gottlob Berger, który był Ta.kie były ostatnie dyrektywy Dietrkha 

szefem szlabu Himmlera przed wybuchem wojny, która µogr~-żyla 
cały świat w odmęty krwawej kąuieli. 

W sprawie zajść w Polsce należy się trzy. wiące o prześladowaniach Niemców przez Po- Dietrich pisze dużo jeszcze i dziś, l!ie.dząc 

mać meldunków DNB (oficjalna agencja n:e- laków, mają być zamieszcz0J1e na czele dzien- w wygoclmej celi wię-zien;a norymber&kie:,io. 

miecka), zamieszczając je na stronie r:rugiej. nlków i obszernie komentowane". Podoibno przygotowuje d;J dmku swe pam;ęt· 

Tylko w prasie wschodnia-niemieckiej wslyst- o nia 19 sierpnia „f.uehrer" ;prasy nie!!Il:cckiej niki, w których zamierza wyłożyć &po~mby dy· 

kie wrogie Polsce wiadomości J ko;n;:nt.:irze jeszcze bardziej wzmo•cnil tkampan:ę n,e- rygowania orpinią publ:czrną na „zaimóvrie.:iie". 

mogą być zamieszczane na stronie pier~vsze;", nawiśd i fałszerislowa: „W prasie niem!ec- J cieli prawdą jest, że Schacht, jako „cza:·o· 

z miesiąca na miesiąc gło·śniej ro:ihn:ntie- kiej pod wielkimi tytułami muszą być zrunie- dziej" finansowy ma zostać doradcą ' finan· 

wał koncert niemiełkiej orkies-try prop:HJan· szcz0J1e liczne meldun/d o aktach terroru, po- sowym zachodnkh Niemiec, jeżeli Ftitsclte, 

dowej. \V sierpniu dyrektywy Dietrich :•a kon- pelnianych przez Polaków na ludności niemi,,c- in.na kreatura Goebhe.Jsa, je-st redakto.rem ga· 

ferencjach prasowych brzmiały już, jale groź- kiej. Wiadomości powinny być tak 1obl1::ra- zety obozowej w s·trefie amerykańskie.i, m:)że 

ba. „Od dziś - glo-sił Die·trich dnia 11 s:e1p- ne i redagowane, aby wywoływaly najwyższe i Dietrich, po zakol'1czen'.u proc~l\l w Norym· 

nia - wszystkie wykroczenia przeciwko vo!Irn- oburzenie publiczności niemieckiej. 7'.ciclnie berdze, do>Stanie jakąś korzyis-tną prnpozy-c:ję. 

deutschom w Polsce i wszystkie wyp'.d!ci mó- I ,,so/dateska polska" należy jeszcze unik •ć„.'' Kto wie? Leopold Marschak„ 
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Czestochowa - miasto - pracy 

Rozmowa .z 1-szym sekretarzem MK PPR tow. Kutyłą 
Częstochowa jest nych fabrykach, w hucie oraz innych obiek- \ Współzawodnictwo ·idzie w dwóch kierun 

to miasto, które da Łach przemysłowych. Nie należy zapominać, kach: na zewnątrz i na wewnątrz. Ostatnio 

się podzielić na dwa iż chlubna rewolucyjna przeszło&ć slynne· huta „Częstochowa." współzawodniczy z hu

oclrębne światy, - go Rakowa przyczyniły się w wysokim stop- tą „Florian" oraz z walcownią huty „Ostro 

charakteryzuje te- niu do wyraźnego skrystalizowania oblicza wiec". Jednocześnie, na terenie samej „Czę 

ren swojej pracy I !proletariatu częstochowskiego. Tradycje le stochowy" współzawodniczą między sobą J.>o 

sekretarz MK PPR żyją nadal wśród mas robotnicz.;rch. O ile szctególne zmiany oraz od<lziały. Ruch 

w Częstochowie tow. chodzi o ludzi pracy, to należy stwierdzić, współzawodnictwa rozwija się również w 

Czesław Kutyła. że wyrobienie ideologiczne robotników czę- fabrylmch wl6Menniczych, przede wszys-

' Ośrodek drobno- stochowskich znalazło swój realny wyraz tkim zaś na terenie zakładów „Union Tex-

mieszczański, sku- przede wszystkim w ruchu współzawodnic· til". Jednakowóż, należy zaznaczyć, iż wz· 

pi'.lny w śródmieściu, nie odgrywa decydu.

1 

twa. Pod tym względem szczególnie jest :ma machem współzawodnictwa w częstochow 

jącej rol~ "'. kszlaHow,aa~u życia Częstocho· n'.1 ra~ow~ka „Czę~tochowa". !V nasz;:n ht~t skim hutnic~wie, wł~kicnnictwo P?d tym 

wy. To zyc1e tworzy sw1at pracy. Masy ro- ructw1e bierze udział we wspołzawodmctw1e względem zna.iduje si~ ieszcze w stadmm po

botnicze Częstochowy, zatrudnione w Ucz· prawie każdy robotnik. . <'Z!itkowym. Rozumieją to dobrze sami ro

&nterpelnict~ nPsza1<:h Cz.qtelnihów 
botnicy, którzy obecnie intensywnie „d-opę· 

dzają" kolegów - hutników. 

łaf -szystkie. te tytuły zo;;ta.ły przez urząd -

li Dtetricha powielone do ilości ponad 3 oty- ~ b d • Ostatnio szereg przodownikw pracy z 

6lięcy i rozesłane do całej prasy niemiec- C5P !}'bli a ~'Y ar zo ~ azn e ,.UniO'Il Textil", fabrylci bawełnianej „Czę-

kiej, ,gdzie też pojawiały się, dekoru jqc 6fa- . . stochowianka" oraz „Warty" ! „St.radomia" 

brykowane w kuźni kłamstwa wiadomości, Żłoblu i Pr.zeclszkola przy zakładach. pra,-1 maJąc: dzieci w przedszkolu PZ_PJ~ Nr 8 i zostało odznaczonych za swoją wydajną pra 

ąby przygotowac naród n.iemiecki do. zaborn cy stanowią wielką zdobycz klasy robotmczeJ. pracu,1ące w tych zakładach, pubhczme prote· cę. Niektórzy z nich otrzymali prócz premii 

Czechosłowacji i wytłumaczyć konieczno 5ć te- Nie wszyscy jednak dokładnie rozumieją ro- fttowały przeciw niedocenianiu w ich :fabryce i innych nagród, Srebrne Krzyże za.sługi, 

go kroku, jako aktu „samoobrony". Wkrót- lę tych instytucjL znaczenia przedszkola i żłobka. żaliły się, I Gd • Im • 

ce potem, po zajęciu Czechosłowacji, rozpo- Na przykład w PZPJG Nr 8 (Hipoteczna, że dzieci ich śpią na podłodze. że mimó próśb Y rn~w Y 0 • wspol:ze:wodnlclwie, ~Hą, 

<!z--la ł;ię· sprawa polska. Już w dnill 2 maJ·a <lawn. Buhle) kieiownik Wvdziału Socjalnego 1- i t -i t z z d 1 'rzeczy opieramy się O podstawę wszelkich 

„, , n erwen<'J ze s reny w. ,aw. wa ata : wys'łk, b t 'k, 1 d · · 

1939 roku Dietrich wydał tajną i·nstrnkcię do ob. Kuczyński, oraz dyr. adm. handl. ob. Slen trwa już to niedbalstwo. Państwo łoży duże: . 1 ow ro .. o Dl OW '": ~a ce .o J'.O m~s1e· 

całej prasy niemieckiej, w której prz~powie- · nicW uważają, że dzieci w przedszkolu, pod· sumy na żłobki i pl'zedsz!-ola sumy te ; •clnak I me produk.CJI o:az s":'eJ s.opy zyc1oweJ. _:rą 

dział: lcgaJ·ącym ich opiece, mo ... ą spać na podłodze, . j ' k. t . . l . ' . - podst~wą Jest Jednolity front obu bra.tmch 

d 
,,, me P.<.no IO ni.' nic są 111: e:io:yc1e wylt·Jr.•v•t?.- rtii· •• ···ib t · b N t d · l · 

„Jeżeli lu ność po.lska będzie w dal;;zym a kupn lez'ak· · · .... d: A • pa "'.O o mczyc • a ym o cm ru mamy 
n o ow me ma p1en1c1 ~y. „ zre- n•? na ~kutek złego z<'111·,inowanla wy:h~idw d 1':' t- · C · · · 

ciągu podzislała poglądy swojej prasy w spr a· sztą - powiedział ob. dyr"ktor w rozmo I. '! przez fabrycznych kierowników Wydziałów . o zadno ow~1ła w zęsto~how1~. ozbyw1o~ą 

wach niemieckich, to naród polski ma złą · d . ł f b k . , . . i zgo ną wspo prace naszeJ partii z ratmą 

przy,:;złość przed s9bą", z niżej po pisaną - „n am ca ą a ry ę na SocJalnych. Sumy te przeznaczone są rów- PPS s lki h 'k s h. 'k" ' 

g'łowie, a to jest sprawa drobna" 1 . 1 b d . j we w ze c za re ac l na wszysc lCJl 

D 
nia 8 marca tego samego roku rly~ektywy . · n ez na roz ~ 0":ę „pomQcy . SOCJalne ". szczeblach. Ws]:5ółpraca ta wyraża się w or· 

Die·tricha w sprawie Polski br1m!:1iv wy· • Czy s~rawa _ta jest ist~tme. tak dro!>na? Wydaje na~ su;. ze odpowiednie władze ganizacji wspólnych zebrań, i narad. Współ· 

raźnie: „Tajne. Ze względów taktycznych Czy n~lezyta opieka nad dz1ec.ktem m~tk1 I!r~ CZPWł. we1zą w tę sprawę. praca róvmież mocno się wiąże z wewnęt:rz~ 

prasa niemiecka ma zachować powści1;71 'wJść cu1ąceJ - jest sprawą bl_ahą?. Przedez I.epieJ nym życiem każdej partii robotniczej. Prze-

w stosunku do licznych meldunków, naplywa- ch~~a. pracuj.e mafi~a, kt~ra ~ne musi niepo- Kierownik Wydz. Kobiecego de wszystkim znajduje ona realne odbicie 

~~cych z Polski'. gdyż \vielka kam,?1mia p;;•e-1 k?1c s1ę o ~ziecko. Na w~elk1m ze,bi:aniu ko· przy zarządzie Gł. Włókniarzy w organizacji wspólnego szkolenia. kadr. 

crwko Polsce ;eszcze nw została rnrM1d;:;nnn. b1et pracnJących w Łodzi - własme matki, l\f. Fijałkowska w praktyce wyraża się to w organitzacji 

iG'.._EDI &'AW •&W!JIW AQAJJW:~!rt•Si•trzett'!diM *' wspólnych kursów. 

O t t • d #J H" tł Stali n,leruchomo przeiz cały czas, póki Wey· Poza wielkimi obiektami przemysłowymi . -s a nie n1 . . 1- . era dling .mówił. Stary generał b·ył lakoniczny mamy szeroko rozwinięty na terenie miasta 
i rzucał skąpe, pełne tragizmu słowa, odmalo-
wujące istotny stan rzeczy. Wtedy do.piero przemysł średni i drobn~r. Pracujący w tym 

1 ) dowiedziano się prawdy. Według słów Wey- przemyśle robotnicy naleźą pn;eważnie do 

(ciq~ da S'ZV dUnga armia Wencka jest zarówno pod wzglę szeregów nasze.i partii lub bratnięj PPS. 

1ówiąc to . Borman u~miechnąl się do nas ży I zwycięstwie" nie tylko od niego, ale od Goeb dem składu osobowego, jak i sprzętu techm· Mamy około 2000 peperowców tylko 1W sa· 

cz!iwie, poklepał nas ieszcze raz po ramieniu belsa, Goeringa i innych, · zbliżonych do Hi- c;znego zbyt słaba, aby stawić czoło Rosja- mych szeregach rzemieślnictwa częstochow 

i pewnym krokiem poszedł dalej, zostawiając I tlera osób. Mówili ą;a. wsze to samo, nie zwra- nom. Nie jest nawet w stanie utrzymać odzy. skiego. · 

nas na miejscu. Byliśmy po prostu zaskocze- cając nawet uwai:ii na to, że 1ealne życie za- skanego odcinka na południe od Pocz.damu. 

ni tym wszystk'.m. Spojrza-łem na Berndta. któ daje hezlitosny~kłam tym obłąkanym po pro· W tym warunkach nawet mowy nje może być W życiu miasta należy stwierdzić pozy· 

i·y stał ze spuszc10ną głową. Prawdopodobnie 1 'tu t wierdzeniorn, ŻajJytywałem siebie nie je o przedarciu się do centrum Berlina. Nato·. tywne wyniki działalności Komisji Specjal

czuł to samo. co ja. Byłem tak zdetonowany, 'dnokrotnie, czy wierzą naprawdę w to, co mó miast w chwili obecnej gar'lizon berliński nej. Ceny W sklepach są jednolite i obecnie 

że nie mogłem po Niedzieć ani słowa. A więc, wią i głoszą. Wierutne( bennyślne i okrutne, jest jeszcze w stanie przedrzeć się na połu- Częstochowa należy do najtańszych miast 

.tak nas tu oceniają .. A więc, dla majątków 1>odstępne klam$t.wo lub też wszystko to był0 dniowy zachód, by połącą;yć ~ię z armią Wen w kraju. Niewątpliwą bolączkę stanowi brak 

spełniamy swó1 obowiązek i narażamy życie! nierealną mieszan;n~ obłudy. manii wielkośc1 eka. N'a. tym właśn:e polegał plan wysunięty mieszkań. O ile jako tako radzi sobie z tym za 

To jedno już otwierało oczy na wiele rzec~v, i własnej głupoty? Na to pytanie nigdy nie przez Weydłlnga. moż11iejsze mieszczaństwo miejskie, 0 tyle 

o ile ktoś z nas posiadał jeszcze jakiekol- mogłem znależć o\lpowiedzl. ·Fuehrerze! - twardo i po żołn!P.rsku rzekł dotklhvie odczuwa ten bra:k świat pracy. 

wiek zlud:i:~n' 3 „ 
generał - ręczę głową, że wyjdzie pan cało 

ZaslanawiałPm sie również nad tym . czy Pł,AN WEYDLJNGA i bez szwanku z Berlina. Opu~zczając miasto, W zakończeniu należy podkreślić nie-

mówiąc w dniu 27-go kwietnia o .:zwvcieskim W godzi nach· wierzornycb do schronu fueh Pan jednocześnie .le ratuje. Przecież poiują zwykle serdeczne ws:gółżyeie między ludnoA-

i szczęśliwym" ko11cn, Borman 'al!l z:dawał so rera ~tawił się nowy komP.ndant Berlina głównie na Pana. W ten sposób stolica zcfóła 

bie sprawę Il. tego. co mówi? C?y był nc:pra- Weydling. Otrzymał właśnie polecenie złoże- un'.ll:nąć ostatecznej, niszczącej wal~i. cią Częstochowy a stacjonującym tu pul• 

wdę ślepy. czy też miał nas za ~lepvch i po ,1ia wyczerpLtiącego 51)ra"'IC17.dania Hitlerowi. Po tych słowach Weydlinga zapanowala kiem pieekoty~ Q.§tatnio W świetlicy pulko

.pro.stu kpił 1 nas w żyw" oc?.v? 7resztą nie- ~k ! ~dał to sprawmdan!e w nabinecie fuehre-1 krótka cis-za. Przerwał h Hitl 0 r. którv otlmó- wej staraniem flio~!ll ludności za.insta-

raz ~łyszałPm podobne wywody o „bliskim 1 'a a za nim stali Borman, Krebs, ~urgdorr. wił stanowczo p.rop1»zycji Weydlinga. (D. c. n.) !owano radio, ~ P0;w, . · 
·--

• 



Str. , ~ o t o c; Nr 55 

L6dź wzQ.~U Gdań§" 
- ZE.Jl.RANIE ZW. ZAW. PRACOWNIKOW ..,. I BJł.NKQ,WYCH, KAS OSZCZĘDNOSCIOWYCH 

• . I UBEZPIECZENIOWYCH 
Zarząd Oddziału Łódzkiego Związku l<l

wodowego Pracowników Bankowych, Kas 
~~nośct Ubez•pieczeniowych komuni
kuje, że w sob<>tę dnia 28 lutego rb. o godz. 
tł,30 w sali J'..;;mu żołnierza odbędzie stę 
Walne Zebranie Oddziałtt, na którym przepro 
wadxone będą, wy~y władz i delegatów. 

Kolejarze w wal~e o oszczłłdność węgla 
zwlę>lcszenia ilo8 zttOY.tczędtonag'o w~gla rra 
terenie obu ws}Jófzawottnicżqc:ych :t sobą dy
rekcji. Nie wątpimr rówhici: w to, "i!! okres 
3-miesię<:".my wittie!l-' być ro"Lpatrywany jako 
pierw•zy eł:dlfl w&półzawodnidwa, po upływie 
którego umowa ZO'ita:niet pnedł~i.óna. 

Sądzimy równi eż, ir ZA-warta ~ irlkj<ttywy 
lmlej.any łótlzki<::.h umnwa między ł.o<lz.ią 
a Gdań:.kiem cdtn je &i ę gł<:>3n ym e<:heIIL w po· 
zo!flal.y<:l1 o~ręgacl1 k.ols:iowych i w1p.ółtawoo
uictwo w dz.icdtinie o..:czędndśei wę.rrla obej-
mie ca:le 1ie1lejnicl'Wo poł~tlde. a.g. 

Zarz~ Oddz);Uu prosi wszystkich człon
ków o wrięcie· g:retDiG!nego udziału. w powyż-
szym zebranru • 

Koleje państwowe eą w obecnej chwili 
największrm od&iorcą wydobytego węgla 
w kraju. OkOło 25 pr<icent cał~j naszej weiąi: 
\\'Zrastającej iprodukcji węgla zostaje pochło
n ięte przez kolej. Stan ten bez&prz~nie 
świadczy o odbudowie kolejnictwa pob!i..u.:?go, ; 
które· ~tl'!nia wnastające wciąż zadanl<.'! ' 
w dziedzinie pruwozu pasaże.rów i ładunków 
tó,warowych. Z drugiej je'dna'k strony doS.lad
ną.. analiza danych o z:apotrzebowaniu paliwa 
w zestawieniu z cyframi o przewozach dQpro
wadza do wnioslrn, że zapotrzebowanie węgla 
pr:iez •kolej jest :rbyt ciuże i ż.e przy odpowied
nio stoMwanych środkach o&zczędn-Okiowych 

· Płanv 11nalej racJonallzacji 

keja unaw cześnienia pr1e11 siu 
ni-e małe iloki tego cenne.g.o paliwa moqą by ć UnMod•nlfieµie przemysłu p06tawiło przed rorwiązania posze7ególny :h zagaliIIlf'.ń, ale w 
za~;&'€~$l:zone. Zoislanie to 06i ągnięle, j!!llli k icrowniGtvrem naszy-:h fabry:C wlóiciennkxych k:aidym: razie flnierza do poprawienia.> istttie
kolc1 , uda &ię obn i7.yć zużytie węgla z 00-90 ogromne zifdanio!!. Pi~s-eym z ' nica było sk.o jąc~o stanu. 
kg do 60 kg !la katde 1000 iprzejech:anych to- masowanie r;o:ntnilmion.ydi za:cładów. Akcj<a Dtałej racjonałiz'ilte\i mula ł irow a 
noli ilome.traw. 1 Obet:nie' cMaz pilniejs;1ą śliiJe się lłp.r&wa &1e ptteprowadxana w kaid&j , f.afwy~• i w 

Zaga-dnienie to clohrze zrozumie-li kolejan.:t'!' racjonalizacji r.zylf ulepsterria dotychcził50- , łi;atdytn odd:dalo iał>ryu:nym. O~~ać· pe
ł6dzcy, litórxy w UJ47 r. na tere:nie swojego wych form i. metcril p.r<ccy ,. na'se.ych wiefkicrh wlana tak~ :ta.ga<lnlenla tak aa pnyiłild: ra
okrę.!ju dali ·państwu oszczędnolić w wyJoka· zakłada:::.h. Celem'. ra'ejońalaaf:ji jest llStągnię · cjoltał)zac.ja miejgca J>ł'KY„ USJ)ll'<IJllln<łeilń• pra
ści zs2.g35 ton węgla w stosunku eta wywa- cie W"trostu wydajno9cl. P.:tjiCy,, obniżenie kosz cy maszyn, ulęlłzenie pr!M!esu ptcJdoi~ 
ctonycl1 norm, Jest to bezs.p:rzeczmie duie tów łasnych, usprawni~ie orga:i.izacvjne lP& , pr.zei. z.aynclironi.i.owanie pne&iegu prn
oiSiągn i ęcie, które winno być kontynnowane oraz podwyższenie jakoScl produkcji. Zreali..- dulk:j,i~ u11pra-wnieuie proce'SU tec·hn:olGuJc:-.aee
równ:eż -w roku 1948. Kolejarze DOKP l6d7. zewanie tych zamien:eń pn„yoynf l>ię do g!>, triłllSporlu, form org&ri.:ca<:ji i admhzi
u progu c!rugiego roku planu trzyletniego we- uwspółcześnie~ llasage prz~ysłu. l wpro- stracfi. 
zwali kolejarzy 'l': DOKP Gdańsk do współza- ! wadzenia go na tory now«:zesnego ro-:wo}u. Rzecz prosta, że mała ra:jonalizacja nie 
\liodnictwcr w dziedzinie oszczędności paliwa. I Racjonalizacja na więksi!:ą. skalę jest jed- może być d~iełem jednego. człowieka np. dy
Kole;arze gdańscy przyjęli wezwanie. Dnia nak s1Hawą, wymagającą <>lbnyntii:h >tUn a rekt.ora technkznego. W fabrykach naszych 
Hi lutego hr. przedstawiciele służbv me.cha- przede wszys.tkim czas.u. Dlatego ogranicza na przęstrzeni ost<Unich lat wpwwadiono nie 
niemej i deleqa'Ci zarządów Oikręgowych Zw. się CZP\Nł. w chwiU' obecnej jedynie dn tak jedne ulepszenia. Wszyscy racjona:lhatorzy po 
Zawocłoweg-0 Ko-lejcrrz-v ohn ~sie<łnich d yreil~- ~wanej małej racjonałiz.acjl., obejm•1ją-cej tyl- winni być znani kierownictwu fabryki i e-. 
cji podpisali umowę 0 współzawodnictwie na ko takie ft.d-konałema- i · ulep!tU11fa, kt.óTe poś>ód. nich przede wszystkim powinien rekru 
okres 3 mfesięcy. Nie wątpimy, ae pod-pisa- nie wymagił'ją- zby\ .wiellii<:b wyd<it"'.)w, i kt'ó- tować s!ę aktyw, który obecnie za;mowat się 
na umowa 0 w;ipółuwodnktwie i odpowierl- rych realizacja milił-i-wa< }e3t w CJ:~ie stnsun będzie ·prz.eprowa~enie.m malej racjonaliza-
nie sp<>oularyzowanLe jej w m'.1scteh koleja.r- Imw41 'k1elkim. , qr. . 
6 )ttch w irra{'znym stopniu przyczyni się do Mała racjonalizacja nie- stanowi :deaL-lego Punkt dęikości akcji usprawnienia spoc1:y-
11~-·,_11,-ił1-~11-11-~111-.1v.....-u11111111m~u-iu-.~111-1ni--.i1-n-;1-

lc,,.Qtą&a boli • lec'1fl1 po.ueąa 

O honor mOlci.lni PZPB Nr ·S 
Od kiiku dni hu<:zy na motalni, jak w ulu. 

Przecie.i: to nie bagatela - prasa stołeczna 
skrytykowała firmę. Najbardziej zmartwione 
~<t pracownice motaln!, bo c:i nich to właśinie 
~iAłano najgGnej no i - niesprawiedłiwie. 

- Bo. wre?)umcie, tc>warzyszu - tłumaczy 

skiegó znr-.;zczeni<l!. I dziś tak sam-0 llłowa ~e· 
go wyrażają to. wsz.y;stla.o, co czuje i mysli m
bootn!k „Wimv'". Tow. Malinowski walczy 
w tej chwil'i o- l1cmor motalni, poderwany kry
tyczną uwagą prasy. Stwierdza tei, że prasa 
chyba po·wlnna wietl:rieć, że „co było a nie 

ja.t - nie lii&ze się w rejestr". Ze swej &tr'J· 
ny zaś obrażone motaczki „Wimy" i ich „sa
lowy", tow. Mali.riow5ki, zgodzą się pewnie 
z tym, że przyjacielska krytyka - to nic 
5'!.ra-sznego. Boli wprawdzie, lecz p~ma911 aa 
to w przezwycięi!aniu błędów. H. W. 

włókienniczego 
wa przede wszystkim na barkach brteliegencji 
technicznej, która powinna wykorzystać swą 
wiedzę teoretyczną i swe doświadczenie- prak 
tyczne i pa-winna wllrtczyć się w UTt wspóha 
wodD.ktWil, CJDejnmjąccgo świat pril'CY. 

Wnioski opracowane prze;z; kierowni~two 
fabryki powinny znaleźć si~ na porząd'ku 
dziennvm narad wyłw&n:zych, gdzie wanny 
być omawiane i dyskutowane zarówno prze-z 
rotrotników jak i pracowników nadzoru tech 
nic-zn ego, 

Pr:iy rozpatrywaniu poszczególnych proje'k: 
tów należy w pierwszym rz~r:Uie brać pod 
uwagę ecwen.tualne kon:Tśc:ł, wynikające z 
Wp-rowa~enia w życie danego uleps~enia i 
przypuszczalny jego koszt. 

Bardzo istotną o~olicznością jest to, czy 
dane ulepszenie może być wykonane przeą; 
:takład prMy we własnym zakresie czy tei 
wymaga pomocy z zewnąt'rz. 

Wszystkie· projel,(ty racjonalizatorskie po• 
parte protokólarni fabrycll:nych narad wytwór 
czych zostaną za pośrednictwem dyrekcji bran 
towych !lk&JKerttrowane i 'ł!anałill<>wane w Cen 
tralnym Zarząd:iie Przemysłu Włókienniczego, 
który wydawać będzie ostateaną i wiążącą 
opinię. • 

:Fala ulepszeń i usprawnień powinna -
w laótltim ~e pny<:zynić się do unowo
aeśnienia n:aszege pni!mysłu. 

Jeiełł kadry techniczne przemysłu wa 
lllennia:ego zajmą się sumiennie projekto
Jłłem i reałizaicją malej racjonalizdcji, to Już 
wkrótce skutki tego odczuje nie tylko trzy
słn~ięcma ne&:a włelUttany, ale i szeroki 
ogół koo~nm:emów. 

gorąco „salowy"
low. Malinowsl<i -
W5zy'5-tkie motacz
ki 6tały !<i~ prw-

Nie lecir.dictwo • lecz zapabieqanle chorobo na 

~~~~:!~~~ Za.dan· lekarzy przemysłowyc 
na. Mamy teraz 'vV ubiegłym tygodniu odb ła się w gmachu Temalem obrad był wuio5ek UDe:zpieoalni 
wyścig, l'!Ż m1ło. , OKZZ konferencja w sprawie zmlił'lly upra-!Spofeczn:ej ó ustaleniu ko peteń<:ji lek1t1zy 
I produkcja oęlz i e, wnień lekau. pn;emysłowyclł. a konre.r::en. przemysłowych. Zgodnie ze !itanowiskiem 
1 zarobek tei. cję t przybyli pn.edstawfoie1e OKZZ w oso- Ubezpiec-.i.alni lekan 'przemysłowy v.-inien roz 
To wszy-stkO' praw- bach tow. tow. Widawskiego, Ndpieralskiego wijać daia!alność profi!aktyazną: ma an·za za
da. 2 t'jJg'O<lnie te- i Spyeha:ly, z ramienia Ube:r.pieczalni p.rzew<>- danie ro-ztoczyć piecz~ nad warunkami pracy 

mu motalnia zabra- dniczący za.n~du i Rady Nadzota:iej - Krzyl w danym .zakfadzie •przemysłowym - zape-

karza przemysloweqo nie- powinno natomi~t 
należeć ani leczenie chorych, ani też wypisy
wanie recept - jak to ma miejsce obecnie. 

W dyskusji wysunięto m. in. postulat prowa 
chen.ia ścisłych kartotek wse;ystkich zatru
dnfonych w danej fabryce, ni.e tylko - jak 
dotąd - OlłÓb zgłd'Szających się do lekaaa tmv. Malirwwski ła się do bardzie.i nowek, lekarz naczelny dr ]'{unicki, oraz le- wnić r1Jobot.nikom maksymalne b&pi-eaeństwo 

wytęż<>nej pracy i kar~ naczelny CZPWł. dt Ryder, jak również pracy, odpowiednie warunki ~icme O'l'ilZ 
dzi!< wszystk!e·. l'&tn111n1on• tam pracownice przedstawic;ele s·zeregu związków zawado- o.toczyć opieką wuystli"ch zatrudnionych 
wyrabiają po ·11-12 pac-leK przędzy dzien- wych. · pn:ez pl'&w.a'lłzenłe badań o-kresow-pch. Do le

z p.r-0śbą a zwcrłnienb i skierowanie do l~ 
piecaaln.i. Lekan pnemysłowy winien ki 

nie ~ tf!'kordową wydajność, którą osiągały 
dawniej tylko towarzyszki Nowakowo, Posel
towa I Jonina kurzawa. Oczywiście, że tak 
&.ima Jak pod względem produkcji, dogoniły 
motiluki swe przodownic'Zki równie± J pod 
Względen'l' zarobków. 

- To jeszcze nie ko·miec - OŚ-\ll'iadcza. ?. du
l'!l<i- tow. Mnlfnow&ki - zobac;;svcie, :.i:e nas<za 
motctlt1la prześcignie je~m:ze wszystkie iruie 
oddziały naszej f:rmy. 

Jea~Ti lnw. Malinowski 'ta;k mówi, to pew· 
nie . tak będi;e. Sądzimy, że majster salowy 
rtit!" rzu<:<a !iłów na Wiatr - 21 lat nracuje 
w „w:mie"', p:rieiyt i przN:ierpi.al w~zvstkie 
jei dniP i nisdole za cza~ów władzy Kona, 
wt~~nvmi ręl.-:om~ Gdbunowywał ją z h'tlerow-
••ft••••••••••••• •••••••••••••• 

ltu_, ka 110:1e1u 1 3ł-!tcia 
Armił· bdr'rt~t t' 

KoJo' J'(l.wanystwa Przyjaźni Polsko-Radizia 
ci<''" p. CPll~ r <1 hvn1 z ·„rl ii '\nf<niii Sn~lrlziel
rii. Prl!śmysfówych RP w Ł0dz1. z oka'zji istnie 
niil 30-c-ia Armri Radzieckiej z.organizowało 
uroczvstą Akademię. 

\V 'lllleniu Tow. Pni\'iaźni P'olsko-Radzie· 
ckleJ Akademię za.gaił prezes Towarzystwa w 
Łorll mec . .., •ow5ki. Następn:e ork;e;;tra Zw. I 
Zaw. Prac. Spóldz. odegrała hymny µaństwo
we, po ctym ukonstytuo"-'alo się prezydium 
Akademii. 

'ReJernt n zwycięskiej Ann.i Radziecldef 
wyqk>sif prezes Centralnego Zjednóczenia 
spółdzielni przemvsłowych ob. Lan,desberg 

W częśd artyslyczne1 udby)y się: t.ł!cytacje 1 

i wystt:ip, chóru Zw. Zaw. Prac. SpóM.ziel-::zych. 1 
Z kolef w~;'" •· " .-.no film produkcji rad7.ie-l 
ckiej pt. „Powrót". , 

l'ReJRYłł . we '1f aat walczy a pr~rvmelistwo. 
W ws~wodnichvie tkaczy pracujących 

na 2 krosn<\cln. ko1·towych wyróżnili się w 
PZPW Nr Z: Michał Bazler (160 proc.), Jó
zef Baraniak (15S.3 proc,), i l'Yiichał Grzybow
Ski (1.59 proc.). W PZPW Nr 3 n-ajletisze re
ztiltaty osiągnęli Do-vrysz Ant.oni nro proaJ, 
Joze.f Kowalsld !100,6 proc.), Władysław 
Drrn~cnie:Wicz tl!i7.5 proc.l-

W PZPW Nr 38 wyróżnili się. Kazimierz 
Wojtczak (160 proc.) oraz Feli~ Mielczarek 
ł Marlan Mazurkiewicz ·(po 152 proc.). 

W PZPB w Rudme Pabianickie.i wśród 
tkaczek pracujących na 8 krosnach najle
psze rezultaty osiągnęła Marta Majer 
(178,5 proc.). Drugie miejsce zajęła Regi
na Paros (16<J,2 proc.) Leokadia Francisz
kowska (6 krosien) uzyskała 165.2 proc., a 
Józefa Bien!.elt 164,3 proc. W przędzalni 
(3 lStrony) w•;tóżniły się Józefa Grądzka 
(fGa proc.) i Weronika Helwig (163 proc.). 

W PZPB Nr 1 w tkalni wyróżniły się 
na 6 krosnach: Florentyna Wierszeń (192,9 
proc.), Genowefa Osendow~ka (173,8 proc.) 
i Janina Jurek f!43,4- proc.) Anna Dratwic
ka na 4 krosnach uzyskała 145,2 .proc. Ze
spół Jabłońskiego osiągnął 115,6 proc. 

W PZPB Nr 2 w tkalni (6 krosien) wy
różnili się: Bronisław Ciuła (171,6-proc.) 
i Irena Drzewiecka (162,7 i>roc.). Wśród' 
li<aczek pracujących na 4 krosnach odzn.a
cz.yły się; Helena Płachta (172,9 proc.), Ja
dwiga Paradzińska (16617 proc.) i Zofia Ro
gut (162,8 proc.). W przędzalni (! strony) 
odznaczyły się: Maria Wolna (153,8 proc.), 
Genowefa Kałużniak (146,l proc.),' Apo~ 
lonja S:inocha (146 proc.) i Bronlsława 0-
rf·jn ~czak (M2.Z proc.). Prządka . Maria W&j 
~ik (3 strony) uzyskała 152,2 proc. a S'ta
ni:::i<;wn WJazlo 150 proc. 

W PZPB' Nr 3 w tkalni Wyr'óżniła się 
na 6 krosnach Leokadia . . We}rnan (176 
proc.), a na 4 krosnach Kazimfoni Spir
nek Cl69 proc.). Zesnół majstra· Tosika 
(127.5 proc.) wyprzedZil zespół Tomczaka 
1122 proc.), a Żespół Zimonia (111 proc.) 
wysunął ńę. przed zespół Ku~zyńskiego 

rno.9' proc.} Zespół :Bam;iszczyka- (126,9 
proc.) wypnedził zespół ' Człapińskiego 
121 ,3 proc. Tkafoia .. A„ 'uzyskał~ !19,7 proc 

- ~ ~ tkalnia „B" 102 PYOC. w prz:ę
•·t: lni c:ł strenyl wyróżnił~ się H~ · c···.i &i
g::ińr.tq (t57 g proc-.1 i Genowt"ra 'S:wrc 

(157 ttroc.}. 
W PZI?B Nr ł zespół majstra salowego 

li.azim~el'za Żórawia (116 proc.) wypi:zedził 
~G!•t>ł;ł Waeława Pigułows-kiego (11&, 7 proc.} 

W P.'lPB Nr 6 w przędzalni: wyróżniły 
co.ie Gt'nowefa Olejniczak (164.7 pi:oc.}, An
toninr Rumowicz ~163,7 proc.} Józefa Frąt• 
cza~ !l:>S proc.) i Stanisława Szydł.wrska 
050,3 proc.). Wśród tkaczek pracujących 
na & kroim ich Zofia Pietraszek u.iyek;;J1 
161,1 proc. a Anna Nagroda 159,l proc. 
Zespół M'e„kuta (I29,8 i:;roc.) Wj;>rzed.zil 
tesµół' Part•Jlak:\. 1124,3 i-rs..~.)_ · 

W FZP,B Nr 7 w tkalni (4 kro~m~} wy
sn:-1~ Sif; na czoło Helena Bilika (169.9 
r:roc.) i Kazimiera Gaweyszczyk (159.7 
proc.). W przędz.alni (3 strony) Anna Wie
wióra uzyskała 146,6 proc„ a Maria Wo
~niak: 144.1 PFOC. 

W PZP-B Nr 9 w tkalni najlepsze rezul
taty na 6 krosnach uzyskał: Stanisław 
Kubik (169,2 proc.). Dalsze miejsca za- . 
fę,ły: Władysława Krzemień {166.2 proc.) 

Irena Saganiak: 161,8 proc.). W przę
dzalni wyróżniła się Janina Semicka (3 
strony - 145- proc.). 

W PZPB Nr 16 najlepsze 'l·e2ulta.ty o
siągnęły (4strony): Wiadysława Cieplucha 
(ł!J'l,5- proc.), . Julia Górczak (156 proc.) i 
1o1Iar~a Lisowska (154.5 proc.). 

W PZPB Nr '22 w przędzalni (3 stro
ny) Władysława Mamrot i Ęitanisława Je
rzak osiągnęły po 153,4 proc. PrZ<tdki He
lena Wlazla i Maria Partyka (obie na 4 
stronach) po 158.2 proc. 

W PZPB w , Pabianicach tkacz Karol 
".i.niadJ' uzyskał na lf krOS'l'?ach 183,ft proc„ 
Zofia Kr7.eśniak (4 krosna) 1S9.4 proc., Sfa.
nisław Bujnowicz- i Helena Kruk 16'3.9· 
proc. W przędzalni (678 wrzecion-) wyr6ż
rtiłY' !l~ę' Gmowe}a I<iel'basa . 1150,lf proc.} 

" • ' \ ._ • - • l ~ ,• • • ,. ' •' „ . • „ • • ~ • ~ ' I „ 

wać d<> Ubee:pieczalni wyłącznie tych, który 
st<m tego wymaga. Następnie wysuwano kcr
niecmo&:. usf)(lłec:mienia zarówno lekarzy, jak 
i urz~dników Ubezpieczalni, tępienia wśród 
nich błurolaałyaneqo ustosunkowania się do 
ubez.pf«ronydl, traktowanych przez nich na 
ogól z niechęci~ i h!lt<:e.w:aźeniem. 
· W swym przemówieniu lekarz naczelny 
Ube-apiecza1Iti dr Kunicki stwierdził, iż ifość 
Iekany Ubezpiece:alni jest o jedną trzecią
mniejsz.a, niżby to było pożądane ze względu 
nct dobro ubezpieczony-eh t apelował do OKZZ 
aby ułatw-im Ubezpieczalni uzyskanie lokali 
na n<iwe ambulatoria orat: samochodów.sani
ta,rek, potrzebnych zarówno do przewozu cho
rych, jak i dla usprawnienia wizytowania cho 
ryeh w dflmu przez lekarzy Ubezpieczalni. 

•••••••••••••••••••••••••••••• 

T„~buna .~„„11- _! -~ 
G1pa;11M#4BMiMM~ 
•vae21 " w-1=•ua1•1;:'=CN&#ł·t•awtTJ1 

t "t;,~•;;1y;y~~m·;;;;;"';~·;r1;"' 
1 Progrilla na śroGę 25 luł~o 194a roku. l 12,04 WfadómoŚ"i po.ludll.; 12,00 . Przegląd 
I prasy stołece:nej; !2,13 „z mikrofonem w Brat 
I niaku"; 12,25 Pogadanka filmowa; 12,30 Kon
l cert dla młodzieży; 13,30 Muzyka; 13.40 Au
~ dyCJa Mini!fterst_w~ .~światy; 1~.oo. Reci_tat 

orgru19wy Wł. Ocw1e'J1; 14,30 „świat Jest plęk 
ny i E:iekitwy" - pc>gada,uka dla dzieci star
szych; 14:,50 (ŁI Muzyka rozrywkowa (płyty}; 
15,10 IŁ) „W fal>ryce dywanów"; 15,20 (Ł} 
„Robotnicy mówią" - H. Skwerczyński z 
PZPJG Nr 1 w Łodzi; 15,25 (Ł) Rozmaitoścl; 
16.00 Dziennik; 16,25 Skrzynka PKO; 16,30 
„Głos- Młodych"'; 16,40 Audycja dla mło!kie
ży; 11,00 Operetka E. Charbrier ·„Gwiazda" 

I 
(płyt;;}; 11,łó RUI. - „Kraj i ludzie";; 18,00 
Lek:ja· .fE:zyka rosyjskiego; 18,15 Audycja roz: 
rywkowa~ 18,45 „Szalona"'; 19,00 Audycja dla 
wojska; 19,30 „Wieczorna Serenada"; 20,00 
Dziennik; 21,00 Audycja Chopinowska; 21,30 

I 
.,Z życia Związku Radżieckiego'"; 21,50 Skrzyn 
ka ogólna; 22,00 Kencert rozrywko"lry z płyt; 
27.45 IŁ} Koo.cert życe:eń (cz. I). 22,58 (Ł) CJ. 
mówienie pro{jra.n:;u lokalnego na jutro; 23,00 
0..<>Eatnie wiadomości; 23.30 (Ł) K.<mcert ży
czeń (cz. IIJ, ·23,59 {Ł) Zako11 ~zenie audycji 
i HvtU-

• 
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Do Gdyni w~szly m. in. dwa statki -
szwedki „Klipparen · rz. ładunkiem 418 . ton 
bawełny, skór surowy~h i solonych z Afryki 
Południowej oraz amerykański „Cape Arch
way" z zatoki Me'ksykańskiej z ładunkiem 
wagi ogólnej 1,800 ton, w tym 1,300 ton ba
wełny. 

!tł .Do Gdyni przybył m. in. norweski statek z y 1 i!J „Havman" z ładunkie: 698 tori juty. 

. D0 Gdyni wszedł z Nowcgn Jorku duński 

my k:iliskie pozostawiają sporo ~tatek „Ju~landia" tz. dro.bnfr'l_ wagi, ok. 571 
i · · · . • 

1
. 'd . t . . . h ton, na ktorą składaią się: łozyska ;rnlkowe, 

r,o zyczema, JSS.1 1 zie o czys osc lC elektrody. 0pony i dętki do samoci.odów t 

podwórek. Są Komitety Domowe i. 10-1 traktorów. rękawice robocze i ochraniacze 
trntorzy„ którzy już od w1elu miesięcy skórzane. ~l~~o i tl1:J.szcz. . 
nit- zamierzają \'\>·ywozić rosnaceych na „Jutlandia . w drogę powrotną zabierze la-

d 
, , c , ·· , . . A · · , I ctunek grzybow suszonych i wyroby wtklt-

po •.•:01-cacn ~·n:f?'Ol"Z s1111ec1. tu w10s- nowe. ' • 
na się zbliża! Z nastaniem roztopów 
mszą z miejsca i śmieci i wypiyną na 
Plice kaliskie. 

W naszym mieście tabor wywozowy 
c7C;sto prcżnuie i to nie z własnej win:v. 
Po prostu. Komitety Domowe zapomi
nają o swych obowia?.kach 1Jtrzvmania 
w czystości. domów, ten i ów lokator 
wstrzymuie się od zaplacenh 20 zł. mie 
<;ic;cznie za wywózkę śrnieci, ale gdy 
n:i„tariie wi.osna - to chvba bedzie mu 
~i~ł na szcz· 1 rlfa.ch on:1:::zcz8.ć s~,_,e pod
'vórko ,by nie uton::ić v.: brvdach. 

Sprawa czystości podwórz kaliskich 
'11USZ3 l'ainteresować się miarod8.ine 
czynniki.. (Dz.) 

Pon oc Zimowq· 

. I'rawler „Poh~sie" należąry• dn p_rzedsłę
b1orstwa połowów dalekornorskich „Ławica" 
i7ilkoi'lczył połowy śledzi, przywo~ąc qo Gdyni 
30 ton tej ryby. którą złowił w Kanale La 
Manche 

Praca naszych rybaków utrudniona była 
poważnie wskutek nanujących na kanale 
n!eustannnie sztormów. Trawler za kilka dn1 
'uda się na Morze Północne na polowy bia~eJ 
ryby, · 

Ceny oełoszeń 
W Gl',OSIE KAI lSKlM 

za tek~tem .Nf'kr Drobne 

.de 70 mm ~o 25 25 li ZB wy 

od 71-120 mm 45 40 raz Poszuk. 
od 121-200 mm RO 55 pracy 15 zł 

od 201 _-300 mm 75 65 za wyraz 

p0wyiej 300 mm 90 85 

...;..,_, .... _..,,_ __ ~----...,..~--.--~------·~--~~~~ Wydawca: Miejski i Powiatowy Komitet-PPR w Kaliszu, Redakcja' A-l„1i--(--<lrn"if1.: Kalisz. ul. MarsE; ~talina 17, tel. 10-26. Tel. nocny 11-10 r:nd1.inv prz.v.f"Ć Redalrtor 
Naczelny 18-19. 3ekretariat: 10-13 Zakł. Grat Sp. Wyd. „Praaah t.ód!, ZwhU t7A 
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Z żqcia Partii 
UWAGA, SEKRETAR~E KÓŁ, DYREKTORZY 

i KIEROWNICY WYDZIAŁÓW PER~ONAL
NYCH - PEPEROWCY LEWEJ GÓRNEJ! 

Dziś o godz. 16-ej w lokalu własnym ul. 
Sienkiewicza 102 odbędzie się zebranie sekre
tarzy kół, dyrektorów i kierowników perso
nalnych - członków PPR Lewej Górnej 

Sprawy bardzo ważne - Obecność wszyst
kich towal'zyszy obowiązkowa. 

ZEBRANIE· TERENOWEGO KOŁA GÓRNEJ 
LEWEJ! 

Dziś o godz. 17-ej w lokalu 'dzielnicy przy 
ni. Sienkiewicza 102 odbędzie się zebranie te
renowego koła Górnej Lewej 

UWAGA, KOLPORTERZY - DZIESIĘTNICY 
GÓRNEJ PRAWEJ! 

W czwartek 26.2 o godz. 17-ej w lokalu 
w~snym przy ul. Czerwonej 3 odbędzie się 

odprawa kolporterów i dziesiętników Górnej 
Prawej. Obecność wszystkich towarzyszy oho 
wiązko~a. 1 

PLENARNE POSIEDZENIE KOMITETU 
DZIELNICOWEGO LEWEJ ŚRÓDMIEJSKIEJ 

Dziś o godz. 16,30 w lokalu własnym przy 
u!. Południowej 11 odbędzie się plenarne po
siedzenie komitetu dzielnicowego Lewej Sród
miejskiej. .., ' 

ZEBRANIE KÓŁ PPR 
. w dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 
k6ł PPR w następujących fabrykach i insty
tucjach: 

· RUDA PABIANICKA 
O godz. 13-ej wykończalnia PZPB w Ru

C:7.ie Pabianickiej - zmiana I, oddział n, zmia 
na · druga, koło Nr 2, Tkalnia Nr 7. 

WIDZEW 
O godz. 13,30 f. „Hirszberg". O -rodz. 16,30 
PMS. O godz. 14-ej skrncalnia i przędzainia 
PZP.B Nr 16. 
WIMA - PZPB Nr 5 

O godz. 16-ej warsztat reperacyjny. O 
god~ 15,30 pracownicy kuchni. o rodz. 13,30 
węglarze - zmiana n. 
GÓRNA 

O godz. 13,:m PZPB Nr 17 „~" - zmiana I. 

GORNA PRAWA 
O godz. 13,30 PZPW Nr 2 - koło 4, PZPB 

Nr 6 - kolo 1, 3, 5. O godz. 13-ej PZPW 
Nr 5 - koło 2. O godz. 14-ej PZPW Nr 26. 
ó godz. 15,30 f. „Otto Hau", L Scbweikert" 
- kolo I, Ubezp. Społecz. - kolo I. 

ł ~. ' • 

GORNA LEWĄ 
O godz. 15,30 Browar „Perła", PCK, „Bro

war Mieszczański". 

FABRYCZN,I\ - PZPB Nr 1 
O godz. 15,30 Księży Młyn - koło 5. O 

:-rodz. 13,30 Nowa Tkalnia, koła 8, 9, 10, 11, 
12, 13, 14, 15. Ocldział „G" koło 2, 5, 8 Księ
ży. Młyn koła 3, 4. 

SRODMIEJSKA LEWA 
O godz. 15-ej „Petter" - zmiana dzienna. 

O godz. 15,30 f. „Kebsz". O godz. 16-ej Elek
tro\ll;'nia. 

ŚRÓDMIEJSKA PRAWA 
O godz. 16-ej Fabryka Nr 37, oddział II, 

PZPB Nr 9, Fabryka Pudełek, egzekutywa 
komitetu f. „Plihal". O godz. 15-ej f. „Sztol
per", Komisja Specjalna. O godz. 18-ej tere
nowe koło Nr 31' O godz. 14-ej Fabryka Nr 

39 - Oddział I. " godz. 16-ej f. „Lesz", t. 
„Oskar Maks". O godz. 15,30 f;' ,;Szel Otto". 
O godz. 15-ej PKP - wąskie tory, PKP -
wydział Zasobów. 
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Ze sport'! 

Pierwsze miejśce dla Łodzm 
wywalczyli w . Kalowicacli pieściarze Z:rvwu . 

(lflgwiad z hierol'llnikie1n wąprawą pi,ęściarzq lódz&.;.(f_· tf'il I 
w· Katowicach - jak- i Nowara nie stanęli do walki. Po Ło·dzi naj- . . / OBIECUJĄCY 

żeśmy już: donosili - od- Gilniej~y skład przysłał Poznań. W drużynie LIGĘZA 

były się indywidualne poznańskiej wyróżniali się: Adamski, Weso- Czarnecki też miał 

mistrzostwa Związ!ku Ro- łowski i Ratyńskt. Z gosp.odarzy na wyróż· ciężką _ przeprawę w 

botniczy:ch Stowarzyszeń· nienie zas'1ugiwali: Waloszek i Faska, z Kra-' finale z Ligęzą. Slą· 

Sportowych . w bolk.sie. kowa _- Pieniążek, a z Bydgoszczy - Pio- za.k rozporządzał bar-

Okręg łódzki reprezertto- trowski. dzo silnym <!:iosem, 

wany był prze-z 6 pięścia- DWUMETROWY OLBRZYM ale stylem i technicz-

rzy Zrywu, którzy na 8 - Ogółem w mistrzostwach startowało ok 'nie ustępował wyraź. 
tytułó;w mistrzowskich- 70-ciu zawodników, wśród których pra\fdzi- nie łodzianinowi. Jak-

11 
zdobyli trzy i jeden wą s-ensację wywołał olbrzym śiąski, Duda, ke>lwiek Czamcck,1 

tytuł wicemistrzowski startujący w wadze ciężkiej. Młody ten gór· wygrał zupełnie prze-

zajmując w ogólnej lllik liczy 2 .metry i 4 cm wzro'stu i posiada konywująco, Ligęza 

!klasyfikacji pie11wsze taką si~ę. że pracuje„. pod~jną szuflą. rokuje duże nadzieje 
miejsce, przed Pozna- na przyszłość. 

niem, Sląski em, Kra· BRAWO 
trener Konarzewski T,ABOREK! 

kowem, Bydgosz-czą i Warszawą. z naszyoh pię-

DLACZEGO NIE W OLSZTYNIE, 
CZY W KRAKOWIE? 

- Mistrzostwa - mówi nam zastępca kie
rownika sekcji bokserskiej Zrywu, ob. Racięc
ki, który t-0Warzy.szył wy.prawie zrywiaków na 
Sląsk - pod wzgtędem organizacyjnym nie 
dopisały w stu prqcentaoh. Sląsk, jeśli cho
dzi o boks, cier.pi obecnie na przesyt imprez 
- toteż trzydniowe walki pięściarzy klubów 
robotniczych nie wywołały tu takiego zainte
resowania, jaikie niewątpliwie wywolałyby na 
przykład w Olsztynie, czy Krakowie, gdzie 
pięściarstwo zdobywa sobie dopiem popular
ność. 

SLĄSK NIE. DOP1SAŁ , 
- Mistrzostwa byłyi obesłane najsilniej 

przez Łódi. Sląsk nie dopisał. Reklamowani 
szumnie Bazarnik, 'Grzywocz, Radema<::her 

Taborek 

ściarzy - mówi 
nam nasz xoomów
ca - bohat·erem 
był Taborek. 

W półfinale ło
dzianin walcząc z 
Faską, uległ . :po
ważne] kontuzji -
pęknięcia kości '!! 
dłoni, mimo to ślą
zak czt-erokrotnie 
był 111a des.kach. 

W. finale Tabo
rek spotikał się z 
Waloszki-em i wal· 
czył tylko jedną 

ręką, pomimo tego 

wa-lkę wygrał: przekoiywująco. . 

Od dzisiaj nrzedsprzedaż biletów 

na . mecz bokserski Warta-ŁKS 
UtS wysl~~i z Kam'ńskim w wadze niuszei 

Wi~yta pięściarzy Warty po- wać tym razem bętlzie Kamiński. 
znańsikiej w Łodzi, którzy w nie- Poznaniacy do tej pory nie nadesłali swe-

Krawtl:zyk 

KRAWCZYK 
NOKAUTUJE 
Miłą niesµodz 1ankę 

&prawił również Kraw
czyk w wadze lekkiej. 

W półfinale znokautował 
on w pierwszej rundzie 
Kamińskiego z Olsztyna 
a w finale zwyciężył n ie 
złego We;;;ołowskiego z 
Poznania. 

WOJNOWSKI 
NIE MIAŁ SZCZĘSCIA 

- Wojnowski w wa· 
.P.ze półciężkiej miał naj-

1 mniej szczęścia, ale i on , 
gdyby nie ikontuzja oka, 
byłby mistrzem w swej 
kategorii. Niestety, wsiku· -
te& niej sędz.ia w finale 
był zmuszomy przerwar 
walkę. 

Opr.ą.wa mistrzostw by· 
ła -do:\ć skromna. Otwar; 

cia ich dok<mał przedstawiciel okręgu śląskie
go ZRSS, a flagę państwową podnosił i op u-' 
szczał reprezentant Polski - Czarnecki. 

dzielę zmierzą. się w finale druży- go składu, ale przy:pm;zcza,Jpie w)rglądać on WESOŁA PODRÓŻ DO ŁODZI 

nowych mistrzostw Polski z ósetn- będzie następuj~o: . Lidke (Malak), Szymań- Łodzianie w doskonałych humorach puwra-

ką ŁKS-u, wywołuje już dzisiaj ski, Wojnowski, Bazarn.ik, F01gt, Sobczak. Szy- cali do Łodzi. Mistrzowie z zajęciem ogiądali 

ogromne zainteresowanie. Wiado- mura i K.Jimeoki. swe nagrody: „dyplomy, sweterki, szaliki 

mości przenikające z obozu pię- Mecz odbędzijt się w hali Wimy o godzinie i ,.dressy", a trener Konarzewski - ich kon

ściarzy ł.KS-u świadczą, że u 90- 16-tej. Ze względu na duże za•interesowanie luzje. T chociaż pan Tomasz pomrukiwał cof< 

spodarzy panuje dobry nastrój I meczem, organizatorzy uruchomili już !Jrzed- I>Od nosem, tego i owego zbeształ - to jedni! -

i wszysbko idzie normalną drogą. sprzedaż biletów, która odbywa się w sekre-1 nie trudno było dojrzeć w jego szarych, sta· 

Skład ŁKS-u będq;ie, oczywiście, najsilniejszy. t?riacie klubu przy ulicy Piotrkowskiej 67 !owych oczach przebły>Ski radości. Chłopcy 

W wadze muszej, jak nas informują, starto· w godzinach od 9 do 10. • Jego debrze się popisali. , 

Kolarze szYkują si1: do ormPia 
· Wiellr·a rewia kolarstwa europei~kiego w Londynie 

LONDYN, , Według dotychczasowego sta

nu zgłoszeń udział swój w kolarskich konku

rencjach olimpijskich zapowiedziało 24 kra

je. Jako jeden i najbai:dziej emocjonujących 
wyścigów zapowiada się bieg parami na dy

stansie 4.000 m. Na~poważpiejszymi kandydata 

mi ha zwycięzców tej konkurencji są kolarze 

włoscy i urugwajscy, którzy trenuj~ specjal

nie ten dystans i jednakowo są faworyzowa• 

udziałem czołowych europejskich sprinterów

amatorów. Zwyci~zcy zawodów przyznana 

zostanie nagroda „Misttza mistrzów''. 

W kolach fachowców impreza to uważan<t 
jest za pierwszą międzynarodową próbę 

przedolimpij~ką torowców. 
hillli~ il l ulJl '•Mill llil il l illhllllllMlfł iL l l I l ,l l•Mo.I H l:l11 i •11t•Ull I I I I I I I li 

Dział ofic;ctlm.J ŁOZ.!!, 

Komunikat W-łu Sportowe~o Nr 21 

SRóDMIESCIE 
O godz. 16-ej PZP Dz. Nr 2. O rodz. 15-ej ni. 

Do uczestnictwa w imprezie zaproszeni zo

stali m.in. Sensever (Francja), Schando\f (Da

nia). Ghella (Włochy). Wymienieni zawod

nicy są mistrzami sw-0ich krajó,w. Ponadto 

uczestniczyć będą: sprinterski mistrz świata 

Z Reg_ Harris (Anglia) oraz mistrz świata ,w 

biegu na dochodzenie - Włoch Benefenati. 

Pojedynek tych dwóch zawodników będzir za 

pewne największą atrakcją imprezy, mimo, iż 

pozostilisprawić mogą poważne niespodzian

ki. 

1. Podaje się do wiadomości, że indywidu· 
alne mistrzostwa okręgu młotlzików rozpoczy
nają się w dniu 26 lutego br. o godz. !9-tei 
w sali „Tęczy" przy ulicy Pio•trkowskiej 29'i 

Dyr. Przem. Miejscowego, Wojewódzki Uri:ąd 
Ziemski. O godz. 16,30 Państwowe Zakłady 
Samochodowe. 

STAROMIEJSKA 
O godz. 15-ej Fabryka Waty, Urz~d Woje

wód;;ki, ' wykończalnia PZPB Nr 2 - Il, III. 
O godz. 16-ej f. „Lorenc", Centrala Zbytu Por 
celany. Szkoła Oficerów MO. O godz. 18-ej 
PSS - koło Nr 1 Szkoła of. MO. O godz. ,19-ej 
PSS - koło Nr 2. O godz. 15,SO Urząd Woje
wódzki. O godz 14-ej przędzalnla PZPB 
Nr· 8. 

BAŁUTY 

O godz. 14-ej Kom. MO. O godz. 16-ej 
Garbarnia Nr 4 t. „Mewa". O godz. 19-ej 
„Radogoszcz". 

I ' -----

UWAGA, PEPEROWCY ŚRÓDMIEŚCIA! 
w czwartek, 26-go lutego odbędzie się w l 

lokalu dzielnicy „Śródmi~cie." przy uf. Piotr
kowskiej 53 AKADEMIĄ poświęcona STU

LETNIEJ ROCZNICY WI~SNY LUDÓW, na I 
którą Komitet zaprasza wszystkich swych 
członków i sympatyków. Referat. okolicznoś

cioWY wYgłosi tow. prof. Rusinkiewicz. Po I 
refe~acie odbędą się występy artys~yczne., 

KOMUNIKAT 
Dziś w środę dnia 25 bm o godzinie 19. 

w sali świetlicy Zw. Zaw, Prac. Spółdziel
czych ul. Sienkiewicza 26. odbędzie się wie
czór dyskusyjny ·- Sąd nad ks • <1żką Stefana 

Prelegentki: Prok. Jackiewicz Maria i prof. 
Szerowska Jooefa. Wstęp bezpłatny· za ok;i 7 a 

Na otwarcie sezonu kolarskiego, które na

stąpi 26 marca, At1glicy organizują wielkłe 

zawody na torze Herne Hill w Londynie z 

Przed wąściąie~ 
' .. 

Warszawa-P·raga~warszawa 
kolarze cze$CY .ł polscy wyjadą na trening do Jugos1awii 

W ARSZA. WA. - Kom.Het Fizkultury Ju· 

gosławii nadesłał do Państwowego Urzędu 

WFiPW pismo. w' którym wytaża zgodę na 

przyjązcL kolarzy polskich do Jugosławii. Od 

1 kwietnia 8-miu czołowych kolarzy po!s'.dch 
będzie więc mogło trenować do wyścigu War-

szawa - Praga - Warszawa wraz- z 7.awodni
karni jugosłowiańskimi nad wybrzeżem Adria
tyku. 

Jak nam done52ą z Pragi, Czechosłowacja 

przed wyścigiem Warszawa - Praga - ·War
szawa wysyła do Jugosławii na' trening 20-tu 
swoich zawodników. 

ORGAN ~ORO.ZUMIENIA 9. PARTII 

„o trwały pokqJ, o demokrilcJę ludow~: J 
. ' . 

w językach rosyjskim i francuskim 
.JUŻ DO N ABY CIA I 

we wszystkich Oddziiłach Robotniczej SPółdzielni Wydaw11.iczej 
I . 

„PR AS A" 

Skład główny: Wydział_ Kolportażu RSW „PRASA", Warsz~wa, 

ulica Smolna 12, tel. 871-80._ 
CENA EGZEMPLARZA ZŁ. 10.- 1252-B 

Ważenie i badanie lekarskie zawodników 
ora.z losowanie odbędzie się o godz. 17,30. 

Przewodniczący: (-) Cz. Kuezkowski 
Sekretarz: (-) A. Klimczak 

Z życia KS. Wł~kn·iarz 

Walne zebran e w sobotę 
Zarząd klubu zawiadamia t>wych czlonk".>'N , 

że w soQ_otę, dnia 28 lutego br., o godz. 17- te j 
, w pierwszym i o godz. 1'8-tej w drugim te'r- ~ 

minie odbędzi·!) się w lokalu własnym p rzy 
ulicy Długiej doroczne walne zebranie k lu '.111 

Że względu p.a ważnóść omawianych spraw 
obecność wszystkich członków obowiązkowa. 

• 

Z życia KS: Filmowiec. 

Panie do basenu I 
KierQwnic-bwo Sekcji Pływackiej KS „Fil· 

mowiec" zawiadamia, że została utwonwnn 
Sekcja Zeń.ska i zaipisy przyjmuje się w Se· 
kretariacie Kluibu, Łódź, Żeromskiego 100, l p 

„TECZA•• „STYLOWY•' 
W czwartek dnia 26 lutego PREMIERA 

· filmu produkcji angielskiej 

Żeromskiego - „Ludzie Bezdomni". I 
niem legitymacji c-złookowskieJ. -...__"""' ___ ._ ___________________ ....,_....,. ______ __. 


	Glos_Kaliski_pismoPPR_1948_nr055_s01
	Glos_Kaliski_pismoPPR_1948_nr055_s02
	Glos_Kaliski_pismoPPR_1948_nr055_s03
	Glos_Kaliski_pismoPPR_1948_nr055_s04
	Glos_Kaliski_pismoPPR_1948_nr055_s05
	Glos_Kaliski_pismoPPR_1948_nr055_s06



